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Kraków, Sobota 15 Marca 1913. Kok XXI.
I RBNTMERATA irjuos- w Krakowi* 
plesięeznk i  kor, kwart klnie C aor., 
la odnoszenie do domu doplaoa alf 

dO bal. miesięcznie.

Na prowincji miesięczni* 2 kor. 70 h. 
kwartalnie 8 koi. W pańi t .ie nie* 
nieokiem kwutaLiie 10 kor., w innjcii
p is.wa k kwartalnie 12 kor. Zmian*

adresu 40 haL

R a n  m m m m i pi»JTi  ̂ e o *H <  
r a k u .

GŁOS SAROM)
Listy pienię ne, Pbr&m j na pranna**- 
rat  ̂ i Inserat] nodsjtad naleijr u*n n  
do Admhiifctraryi „Głosu Narodu". — 
Pre umer oprócz upowu łuonyeb 
aeencyf przpjmuje l i j  urẑ d po- 
D z io w j-  w o b r ę D i e  monoreMI 1 w pa h 

I lwie niemi kiem. Buku naeje nie* 
•pieczętowane nie pc. ukrają opłaoie 
peczi~irej. — Rękopisów reuaksyu ue

Wychodzi codziennie o godz. 5-ej wieczorem z wyjątkiem niedziel ■ śwląb OŁ iw TdłUSZb L M,

OftŁOBjjBBA (I r frf P**7j®nj6 Adminlstzacja „Gtcsu Narodu", ulica św. lonusza L. 33. — Od mielca «» wlew* drobnun dsn situ (pet‘t) aa pierwszy rar “iO halerzy aa Ladt, następuj raz H> hal., arii.i Ubełarycwy, ttoskwegfc ad « ta w  *■ ML ua
, anrmg ał% MIOT następcy 15 bal Iladrilane po 60 baL od włęrsia *a każdy raz. Nekrologi itd. 80 hrl. Zalęcrnd i  do „Głosu Narodu" (prospekty, eyrLu.arze, egłetsenia ttp.) prsyjaui> hę la ienę 2 kor. od 10P egz. dn aamUjuBOwyth, a i k  d !•»* * a  Wi<-
■ cjwyeb prowneraierów. Zamiejsoowe ogło îenm przyjmuje we Lwowie S. Sokołowski (Pasat Hwemoaa), w Wiedniu h asenstK» & V0głor, ł*. Dukes, B. Schalek, K. Braun, R. Morse, H. Ftfedł, A. J iessif w Aatwerpt. Jauu A CSe, Aanoeoen-Łipedłłha

Gy&ri &  N»gy. w Berlinie F\ B. Goa w Budapeszcie J .  Leopold, Łduaró Braun w Paryże P. Jones &  Gie, A. Lerette. Ju les Forttn ft C8e, dr B aozm w sk ,

1 A N  N O W A K
(przediJ® Krajowy S_ład Płócien Korozyńskich)

i b  K r a k o w i e ,  ul. F L ry a fisk a  1. i !
Hotel pod Ruta;

Skład bielizny damskiej i męskiej, płócien, 
sayrtyngć w, oraz hal&l, pończochy, skarpe
tki, kołnierzyki I krawatki w wielKim wy

borze. Ceny bardzo niskie.

Gminna reforma wyborcza.
dlaZbliża się chwila niezmiernie ważna 

polskości miasta.
Oneena, sztucznie skonslruowana miejska 

ordynacja .wyborcza, umożliwia, ąca niesły
chane i krzyczące nadużycia pudrws wytoę 
rów, nie oat.fi ,“'v  diużej pod naciskiem opi-i 
nii publicznej. Niechętnie i niedobrowolnie 
rozaUaie ałę z nią rządząca dziś w mieście 
klika żydowsko-niBgistrackr.

Dzięki sprytnie obmyślanym niezliczo
nym kuryom, aparatowi magistrackiemu i 
strasznym jego nadużyciom, zawładnęła ona 
rządami miasta i autrzęsła całem życiem go 
spodarccem. Macherstwo, korupjya i połity 
ka osobistjob interesów, wstrętem pr-ejąc 
muszą ucz'iwie myślący ogol, który z corui* 
silniejszym protestem odaosi się do obecnej 
gOBpoaarki miejskiej.

Słowem, wirę tych stosunków i zafcydsse- 
nu miasta rouosi waaliwa I przestarzała or̂  
dynacya gminna, polegająca na r seregu kun
sztownie zbudowanych kuryj wyborczych. — 
Z nich Rurya drobnego i wielkiego handlu 
znajduje ałę niepodzielnie w rękach żydo
wskich. Obecnie w iji  jo ś f  zdobyli żydzi ró
wnież w wury i wI-I»łmJ  wlusr-.i ć.i, a w ku 
ryi m akj własności ber kompromisu z ży
dami żidne stronnictwo wyooru pr-eprowa- 
dzid nie potrt fi z powodu rozbicia chrzsści-

n -uc-ycielek i urzędniczek, zależnych od ma 
gistratu. Zatem i ta jedyna kur l, 1 -draby 
mogła choć w części przeciwdriaład za nro- 
wi żydoBtwa, dzięki m Acherstrru k lki nie 
epełnia należycie swego zadania. Presyw 1 
nadużycia tamują swobodą wybnró 1 wszel
ki odruch na ctas paraliżują. .'Ze dla ludno
ści chrześcijańskiej obecny cystern V, ybor- 
cny jest najniekorzystniejszy, świadczy fakt, 
"że główni machtrzy żydowscy, j akkoiwiek 
ediywają się czasumi nozornie n  .m hną 
reformy wyborciej, t  > jednak są Jej b&zwa- 
runko ~o przeciwni, gdyż obecny stan, zape
wniający im wpływy i panuwante w mieście, 
chcieliny za każdą cenę utrzymać. Cełą re
formę wyborczą ograniczyć chcą tylko do u- 
tworzenia nowej ^uryl czysto proletary'1- 
ckiej, albo powszechnej, w której znowu mieć 
będą przewagę, dzięki bliskim stosunkom ze
socjalistami.

Przeprowadzenie reformy wyburczę! jest 
zatem, nieodzownym i zasadniczym warun
kiem zmiany smutnych stosunków miejskich 
gdyż tylko w ten sposób dojść mużna do 
złamania przewagi żydowskiej, nerw«ć z oy* 
stemem korupcyi i nadużyć, oczyścić zgniłą 
atmosferę I nadić gospoda* ^ miejskiej ca 
lożyt-e podstawy do obywatel .kiego spełnia
nia obowiązków.

Nowy system wyborczy musi być tak 
skonstruowany, ażeby d j głoEU przyszły 
niezawisłe żywioły obywatelskie, a w szcze
gólności aby nasze mieszczaństwo uwolnić 
u* z wję ó w żydów sie] supremacji i wale 
Aności od kliki maoherów magistrackich* 
mogło spełnić swe obowiązki i gospodarce 
miejskiej oddać się z serdecznym zapałom, 
ciężso zadłużone tui .sto wydobyć z upadku 
i zapewnić mu wszechstronny rozwój.

Reforma- wyborcza jest kwestyą tak wa 
żną w życiu miasta, a ogół tak rozumie je) 
doniosłość, że łudzi się kl ka maglstraci a, 
jeżeli Bądzi, iż sprawę uda się joj przeprc 
radzić w praktykowany pposób, jak prze 
prowadziła konćesye szynkarsko i nowy 
statut dla Kasy oszczędności. Nie wątpimy 
bowiem, ża w tej watm-j sprawie zabrzmi

magistrackiego i ścigania pełnomocnictw, 
y. Bazes J » *  na miesiąc przed wyborem ao 
kładnie obliczyć może, Ho głosów padnie n:« 
poszczególnego kandydata. Kurya wielkiej! 
-własności tak jest opanowana przrz klikę 
mag!stracko żyduwską, że z góry nie tylko 
cała lista jeat przez n'ą ułożoną, lecz ozna
czeni ci kandydaci, którzy w przjrszłości mo
gą wejść Ho Rad/. W kuryi rękodzielniczej. 
Jak ckazały os‘ stn‘e wybory, zdobywają 
iwolna większeść życz i wybór kandydatów 
zależny jest od kompromisu z nimi. Pozosto 
Je rai.1 tr t. iw. kurya InteLgencyi, lnca tu 
wchodzi w grę w całej peifil i z całą bi z 
względnością aparat magietrack', tu w/tęża 
się działalność uyen, tu wreszcie głosuje pe
wna kategurya opodatkowanych (właściciele 
Aomów publicznych!) która niweczy chira- 
kter niezawisły tego ciała wyborczego. Zre
sztą tam rozatizyg»ją pełnomocnictwa kobiet,

przyszłość, euergicznie ządojąo zerwania z 
fry ja rk ą  publicznego dobra

Jeżeł. klika rządrącA sprchije znowu 
sprawę riioraiy wyborczej prresnachrować i 
rai-twić Ją z pogwałceniom zasad sprawie
dliwości i uczciwości politycznej — staną z 
nią do najostrzejszej wa ki wszystkie nieza
wisłe i patryotyczne żywioły miasta i nastą
pi ciężki obrachunek % ludźmi dotychczaso
wego systemu — bo chodzi tu Już nietyłko 
o poskromienie nadużyć, ale o utrzym»nie 
polskiego charakteru miasta i położenie ta 
my haniebnej robocie garści wyzyskiwaczy...

Z dnia.
Eaha z Balkanu. — Ai rarturniwa wyprawa.

Państwa bałkańskie, snostrr-egłsr.y się, że 
mocarstwa pozostawiły T u rcję  swemu lo

sowi, zaostrzyły znacznie warunki pokoju, 
akiz obecnie namierzają postawić, gdy przy)- 
zie do ponownych rokowań pokojowych. 

Serbski ergun urzędowy „Samouprawx“ przed
stawia te nowe warunki w ten sposób:

1) Kroki uieprzyjacielckie trwają nt do 
zawarcia pokoju.

2) Za poastawę rokowań pokojowych ma 
służyć u niosek psstawiony przez delegatów 
państw BałbafBkich w dniu 23 grudnia 1912 
roku 'or L o n d y n i e ,  to znaczy! linią grani
czną mu być Mi d i  &-R o d o s t o z pozosta
wieniem pórwysju G a l l i p o  I i  Turcyi, a od
stąpieniem całego terytoryum zachodningo 
sprzymierzań-om z wyjątkiem Albanii, k+ó- 
rej granicę i organizacyę ureguluje konfe
rencja ambasadorów w Londynie. Przy tern 
wyraźnie żąda się, by A d r j  a n o p o i  1 S k a  
dr a ” przed zawarciom pokoju oddane zostały 
Bułpai,! względnie Czarnogórze.

3) Oddanie ^rysp m o r z a  E g e j s k i e -  
j o  G r e '  yi. W szczególności przytoczona 
jest K r e t a  i pestewiune jeet 'ląd. n e, b j 
Tureya orzekła się wszelkich praw swoich 
do tej wyspy.

4J Tureya obowiąsuje się przyznać sprzy
mierzonym państwom bałkańskim o d s z k o 
d o w a n i e  w o j e n n e ,  którego wysokość 
ustalona ma być przed podpisaniem pokoju.

5) Zapewnienie praw jŁrześetyanom i pod 
danym państw bałkańskich, mieszkają ;ym 
w Turcj I.

Na wyprdek, gdyby pod d/skuflyę przyszła 
która z Lwftstyj ratdTy finansowej, sprzymie
rzeńcy domag“Ją się, by w takich rokowa
niach wzięli udział także przedstawicible 
państw sprzymlerzunych.

Flota turecka, na ogół biorąc, nie ode
grała żadnej roli ani w wojnie z Włochami, 
ani podczas obecnych wa>k Turcyi ze Z *-iąz 
kiem bałkańskim, toczących się bez mała pół 
reku. Schroniwszy stę pod osłonę fortyfika
c ji  w DardauellacŁ tylko ud esaeu do czasu 
pozwalała sobie nieśmiałe atakować wybrze
ża bułgarskie na morzu O.-irnem, lub brać 
niewielki udwlai «  iąn^wyoń, u no
toczyły się tut nad brzegiem tegu morza lub 
nad brzegiem worzą Marmara.

A przecież znalazł się jeden krążownik 
ture-.ki „H»midje", którego komendant — 
podobno marynarz niemiecki, zostająsy w 
służbie turecblell — por, ucił bszpiecane 
schronienie w D-xdanallacb i wypłynął na 
pełne morze w lutym bieżącego roku Od 
tego *c*>asu „Hamidje^ odgrywa rolę pro 
wdziwego „Latającego Holendra1* we wscho
dniej p .iaci morza Śródziemnego. To atakuje 
statki handlowe greckie, to bombarduje Je- 
duę z wysp Archipelagu, to zjawia się pod 
Aleksandryą, to znów pod Saloniką — Jed 
nom słowem jest wszędzie i nigdzie, wzbu
dzając ftrach szczególniej u Greków, którzy 
Jedyni z pośród sojujrników bałkańskich 
posiadają handlową i wojenną marynarkę.

„Hamidje", jak  domouy onegdsj depesze, 
puścił się dalej na zachód i caatakowuł Du
ra  z z o. Teraz pokazuje się, że jego atak nie

byi tak niewinnym, jak  pierwotnie przedsta
wiały doniesienia serbwkie.

Z C e t y n i  i donoszą, że przv enegdM- 
szym bombardowaniu S a n  G f O T s c n i  di  
M e d u z  przez krążownik turecki „Hamidje" 
cztery okręty transportowe greckie zostały 
ciężko uszkodzone N i dwóch i nich, które 
wiozły żywność dia armii, wybuchł pożar. 
Cały ładunek zootał zniszczony. Przy bom
bardowaniu z g i n ę ł o  LO żołnierzy serb
skich.

Rada m. Krakowa.
Wczorajszemu posłodzeniu przewodniczył 

pre- . Dr L e o . Sekretarz, Dr Kannenberg 
rd;zytat szereg pism, jąkie wpłynęły dopre- 
zydyum.

Między innymi pastor ewangelicki Mi
c h e j d a  nadecłał pismo, w którem stwier
dza, że wyposażenie materyolne zawdzięcza 
gmina ewangelicka wolnemu m. Krakowowi, 
żadnych subwencyj obecnie nie pobiera, a w 
szkole swej nie germanisuje dzieci, owszem 
staia się sumiennie służyć sprawie naro
dowej.

0  amfiteatr pod Wawelem.
R. m prof. B u j w i d  poparł pismo, jakie 

wpłynęło od Tc w. tecnoicsnego w sprawie 
budowy amfiteatru pod Wawelem. Wska*ał 
na to, że projekt ten uznało zgromadzenie 
Towarzystwa za jedynie oapowiudni.

Wicepr. S a r e wyjsśnis, że sekeya eko- 
iomi.;zna oastrsegła sobie odpcwindole przy 
ozdobienie muru o-bronnego na brregu wa
welskim Wisły. Uchwalono rozpisać kon
kurs na to przyozdobienie a zarazem po
stanowiono pinjekt amfiteatru inż. Iiwiat 
kolskiego wciągnąć w konkurs. Piany pod 
stawowe konkurau magistrat już ma i obe
cnie opracowuje wnioski razom z Kołem ar
chitektów, które przyjdą pod obrady Rady 
miejskiej.

R *n. prof. E u j w l d  domagał się, aby 
i zaprosić U L, o delegatów Tow techaicznegu 
uo układania w« un&ow konkursu.

0 konćesye srynkarakie,
R. in. X. Dr C a p u t a  zabrał głos w spra

wie konceąyj Bzyasankich I c/wiadcsy*
N i posiedzenia dnia 1? lutego b. r. u- 

chwaliła Rada m. następujący wniosek i o -  
mlsyi gospodnio-sz/nkarskiej: „Dotychczaso
wa liczba koncesyj gospodnio-szynkarskich, 
t. j. koncesyj, obejmujących uprawnienie do 
wyszynku i drobnej sprzedaży palonych na
pojów wyskokowych, nie może być tak dłu
go zwiększona, aż dojdzie do stosunku 1 
szynk na 1000 osód“.

Ja  i wielu innych zrozumieliśmy tak u- 
chwałę Rady, że słcwa: „ d o t y c h c z a s o w a  
l i c z b a  k o n c e s y j " ,  uważają konćesye 
d n i a  \7 l u t e g o  p r a w n i e  i s t n i e j ą c e  
i że ta liczba nie może być powiększona.

Tymczasem dowiedaiałom się z dzienni
ków, że kom isja gOBpodaio - szynkarska 
zwróciła się do Prezydyum i magistratu i

saaądała nadania nowych koncesyj w miej
sce tych, które do 17 lutego b. r. na mocy 
uchwały Rady z dnia 21 grudnia 191C roku 
wygasły. Nie wium co Prezydyum i magi
strat uczynią, lecz jeżeli zamiurzają nadać 
nowe koncesje ponad liczbę, jaka 17 lutego 
b. r. prawnie ietniała, to niniejszem ' prote
stuję przeciwko t< mu i oświadczam, że prze
ciwko takiemu zarządzeniu, Jaso Dozprawne- 
mu, wniosę r ikurs do odnośnych \ i -da. 
Proszę p. prezydenta, aby w razio potrzeby 
udzielono mi w magistracie potrzebnych ak 
tów do rekursu i aby powyższe moje ô  
świadczenie zapisano do protokołu dzisiej
szego posiedzenia.

Zapytuję również Prezydyum dlaczego 
mój wniosek o pomnożenie komisy! gospo- 
dnio-saynkarskiej uir został przedłożony Ra
dził ? i proszę aby to nastąpiło na prs/szłem 
posiedzeniu.

Pres. Dr L e o  oświadcza, że wniosek o 
pomnożenie ilości członków komisy' gospo- 
unio szynkarskiej został przekazany tej ko
rni) i.

Wicepr. Dr S z a r s  k i  wyjaśnia, że po 
zgłoszeniu protestu przez X. Dra Caputę w 
sprawie uchwały Rady m. magistrat prze
dłożył sprawę tę kom isji gospodnic szyn
karskie] do rozpatrzenia, & Komisya uchwa
liła, że ponieważ elaborat referenta wchodzi 
także jako część integralna do protosołu, a 
t.em samem objaśria dostatecznie cyfrę, o 
jakiej mówi uchwala, należy polecić magi
stratowi, aby porzvńłI odpowiednie kroki 
crlem udzielenia 18 waKUjących konoesyj, 
u-dyfc cyfra 208 a-ynków nie została przez 
Radę znueniora.

(Jasi to niesłychanie sofistrerna i wy
krętna iaterpretacya uonwa Raiy. (Przyp. 
R

R. m. C h w a s t e k  interpelował, jakiem 
prawem szyn * uję ci szynkat ze, którym kon- 
cesye już wygasły.

Prez Dr L e o  oświadczył, że prosi o po
danie koakrotnycłr i któw, a magistrat 
wdroży o^or-windnie kroki.

R m. X Dr C a p u t a  pro 1 jeszeze ras, 
aby Jego protest zoslai. zanotowany w pro
tokole.

Skargi podmiejskie.
R m. S z a r e k  wniósł szereg skarg w i- 

niieniu gmipy I/î bie z powodu niedotrzy- 
nąoja warunków umowy przyłączenia do 
Krakowi, odnośnie do szkoły v Dąbiu, ka- 
nallaacyi, wodociągu i kwestyj regulacyj
nych.

Pr iz. D ' L eo  wyj“śaia, że sprawa szkoły 
w Dąbiu już jest załatwiona i znajduje się 
w eel ;cyi szLolnej. Co do wodociągu to roz
szerzenie sieci Da gminę Dąbie nastąyi wprza- 
ciągu dwóch lat.

Nieszczęśliwe Muzeum Przbinysłowe.
R. m dyr. M a c i o ł o w e k i  przedstawił, 

że wczoraj w południe dachówki, spadające 
z Muneum Przemysłowego przy ulicy Smo
leńsk zasypały całą ulicę. Ni szczęście stało 
się tc już po wyjściu młodzieży szkolnej ze 
szkoły obok położonej. Przeszłego roku było

Żydzi galicyjscy
3 v  r. 1858.

„Wspomniałem wyżbj, że żydzi tworzą 
u *,a V, część mieszkańców l .nju, rozuie- 
dioną na całej jego przestrzeni. Położenie 
leh społeczne nie uległo od lat przeszło 80 
żadnej prawie zmian’:e, prónz chwilowego 
równouprawnienia niby w t. 1848, które do
zwalało im prawa n Ja j wania dóbr zieaskieb, 
ale późuiejszem rozporządzeniem zostJo  śnie 
aione. Dziś, Jak  pr jć  laty 80, zamknięta dia 
nich droga do służby p^Łlaśsi * i  doelugi 
stopni oficerskich w wojsku, c ioć zosta
wiona Im, jak  dawniej, możność kształceni 
się szkołach publicznych, odjęto m prawdzi- 
r ą  zachętę dJ tego, zamknięciem r r ^ a ^ u  
do urzędów. Cała zatem ludność żydowska, 
rzuca się do przemysłu, kupie' twa i rr®ku* 
lacyl pieniężnej i zestrzoliwa tu wsh ' "  
swe siły umysłowe i materyalne. Wskutek 
takiego skupienia wszjlkiego rodzaju wytę- 
żeń spekulacyjnych, przyszło dtiś do tego, 
że żydzi owładnęli eały handel w kraju lspe- 
Kułacyaml sweml niezawodnie przemysł 
wewnętrzny podkopują. Nie byłoby końca, 
gdyśmy zgubny wpływ ich na stosunki prze
mysłowe i handlowe wszechstronnie wyka
zy srać chcieli. D .lć  powiedzieć, że ludzie ci 
nfe poczuwają się do obowiązków jakichś 
ptafnajumiej wzglądem społeczeństwa, które 
zawcit dla nieh J e s t  otacem,  wyzyskują 
tylko kraj i Jegom‘eszh«ińflów do najwyższe
go możliwego stopnia, nie tiOBzeząc się wcale 

debry byt Jogo. Z yst jest wprawdzie 
dźwignią każdej Syekulacyi, każdego przed

siębiorstwa kupieckiego i przemysłowego, 
luoz obywatel przywiązany do kraju oddaje 
zawsze część takich zysków na potrzeby pu
bliczne, nie ograniczając się nc podatki na
kazane. ponieważ współczułe Barn każdą d > 
legii w ość i potrzebę narodową, vsp era z >- 
tern wszystko co pierwszą usuwa, drugiej 
zaradza. Spekulant obcy, jakim jea,i u nas 
każdy żyd i to bez wyjątków > prawie, gar
nie znakomite zyskf i gotów dla pomaciżuila 
tychże krzyżować iuteresa kraju. Kto się 
pragnie naocznie o tern prr ikonać, niach 
przejdzie kolejno uczonych i nieurzonyrh ży
dów naazych, a nie znajdzie i jednego pra 
wie, któryby się troszczył naprawdę o wzrost 
I udoskonalanie rolnictwa i przemysłu, 
o oświatę mieszkańców, lub o książki i pisma 
polskie, choć każdy cświeceńszy 2 nich nie
mieckie skupuje.

„Lsci. [ominąwazj już ich obojętność na 
to, co polskie, nie pojmujemy ich dziwnego 
żarn łuw<>ni& niemiecczyzny, od Której prze
cież i igdy nic dobrego nie doświadczyli, eh oć 
-■ęJ 7 tak eon am-ore powiaowacą, że część 
żydów postopowa, sarzicąjąca przesądy aa- 
stowo-religijne i Talmudu bałamuctwa potę
piaj, a, nrzywo się żydami nlemickłemi. 
W bożnicach, które oł postępowi żydzi pobu
dowali sobie we Lw o-ie, Brodach, Tarnopo
lu i indziej, a do który ;h sama intbllngenr-ya 
najbogatsza i najuksztalcuńsza óydowstwa 
galicyjskiego uczęszcza, odprawia się nabo
żeństwo w języku niemieckim, a rabini mie
wają przemowy do zgromadzonych taVże po 
niemiecku. Krżdy więc ucywdizownny żyd 
w Gallcyi staje się Niemcem i to tak daleco, 
że wielka z nich część nie umie n-wet po 
poltku mówić, a n i  stu bogatych żydów znaj

dzie się ledwo jeden, któryby swe dzieci 
kv. ł uczyć nrsaego jęoyka, na tysiąc zaś 
rodzin, nie wiem, czy odkryje się u nas choć 
jedna, któraby w domowem międry sobą po
życiu polskiej używała mu wy. Z tej przy
czyn- wyrnijem otwarcie, tr j a k k o l w i e k  
c e n i m y  r ó w n o u p r a w n i e n i e  mieszkań
ców, jakkolwiek nienjwidzim/ przesądnego 
uprzedzenia religijnego, co dla udać i wy- 
oi rażeń religijnych ^yklucna sześć ludności 
od praw obywatolskioh. u c i e s z y l i ś m y  się 
p r z e c i  eż z wyda  n e g o  p r z e d  k i l k u  
lk*ty r o z p o r z ą d z e n i a ,  k t ó r e m  w zbro 
n ono ż y d o m  n a b y w a n i a  w ł a s n o ś c i  
z i i r n s k i e j * ! ,  gdyż do lat Kilkudziesięciu 
b”taby większa część dóbr ziemskich prze
szła w ręce żydów niemieckich, cobj uo- 
rzystnem i zbawiounem nie było dla po
wszechnej oświaty kraju. W kilku tych atoli 
latauh, gdzie \.olno było żydom dob;a na
bywać, rzuciło się wielu z nich do kupowa
nia tychże i byliby dolej je  skupowali, choć 
to nie przynosi tah4ch zysków, jak lichwa 
lub kuplectwo, gdyby nie wyraźny zakaz rzą
dowy. Dziś rzuca Lię wielu jeszcze z pomię
dzy nich do dzierżaw, co im dozjrolono, lesz 
nikt, kto temu a blioka i naocznie się nie 
przypatrzył, nie zdoła aoble wyobrazić na we*, 
jak  dalece materyainj ayt i moralność pnd- 
i*uaća, gdzie żyd Jest dzierżawcą. A jednak 
nie odiitracza to wielu z pomiędzy panów 
naszych od wypuszczania, żydom dóbr w dzie
rżawę !

„(Jgólowy wpływ śydostwa na losy mie
szkać có*v Oślicy! jest dzi > tak pod moralnym 
jak i nuiteryalnjm względem bardro szko-

*) PodLreżlenie naue, nie autora.

dli wy, a dla włościan naszych nawet zgubny. 
Narzekano wprawdzie na to od lat kilkudzie* 
sięclu nieustannie w pismach najrozmaitszej 
treści, lecz narzekania te nie zmieniły w ni
sz em dotychczasowego stanu rzeczy, a od lat 
kilkunaotu pogorszyło się wszystko w tej 
ouerze. Synowie Izraela siedzą jak  dawniej 
tak i obecnie po wszystkich niemal karcz
mach wiejskich i żywią sienie i bardzo li
czne zwykle potomstwo swe z wyszynku 
wódki i drobnego kramrratwa miejscowego. 
Opłacając się podwójnie, t j. panu włości za 
prawo wyłącznego srynkowunia napojów u- 
pajającycb, a rządowi podatkiem dochodowym, 
musi naturalnie żyd-karczmarz całego dowci
pu, przemysłu i przebiegłoś fi używać, aby 
nletylho w be Ikfm opłatom podołać, alt. wyjść 
oraz na swoje. Jedynym tu środkiem rozpa
lanie ludu wiejskiego i nikt pad żyda nie 
potrafi lepiej go uAywać. Dlatego uwiecznia 
się pijaństwo po wsiach Nie w każdej wsi 
znajduje się cerkiew lub kościół, ale w naj
mniejszej wiosce jeBt za to kilka katczem, 
gdzie usłużny iydea umie zawsze wywabiać 
ostatni grosz za śmierdzącą wódką z kie
szeni włośfian miejscowych lub p?zejeżdi e- 
)ą?ych. W  karczmie zapomina biedny luń 
wiej tki troski swe codzienne, a z dum: nauki 
kapłanów, które słyszał c i  kazaniu lup przj 
spowiedzi. W kleliaaku tfflpf wszelhle smar- 
twienia, ple przytem 1 część dobytku, a mar
nując i czns i rzczupłe zasoby swoje, zanie
dbuje gospodarstwo i umniejsza samucbcąc 
sobie możności nawet zarobkowania postron
nego. Lacz nie na tem koniec. W ślad z-, pi
jaństwem idzie ogromna domornlizucya, wzra
stająca coda*ornie f to w sposób, że najobo
jętniejszy na losy kraju za trri iać się musi.

Ou lat dziesięciu, jak  zniesiona stosunki pod- 
dańcze i wlośeiau uwłaszczono, nis widać ni
gdzie między nimi jakiegoś przynajmniej po
lepszenia bytu matery alnego. Przeelwnie, mo
żna wsrędzie dopatrzyć znacznego pogorsze
nia icb ptanu, a co główną tega zjawiska 
przyeryną, oceni 1 użt*y zważy wizy, że po- 
wsz schnie prawie pmpinacye znacznie mę 
podniosły. To świadcz] wiaśde, że lud roz- 
pił się bardziej, a taK nie umie korsystać 
z dobrodziejstw uzyropnej swobody. Obok 
pijaństwa, rujnuje go lichwa, którą każdy 
larczmarz się bawi i nie sto, ale dwieście 
blinko od sta pobiera procentu, przyzwalając 
za to dłużnikowi uiszczać się w nader dro
bnych ratach z zadągnionego długu. Kto się 
temu wszystkiemu z bliska nie prsypatrsy, 
gotów poczytać za urojenie, cc tu powiodrm, 
a jednak jest niestety aż nadto prawrriWe. 
Straszniejsze atoli są skutki wpływu, żydow
skiego na moralność ludu, między którym. 
rozL'czne zrgęszćzają się niecnoty i ■ j atępki, 
których w i *  j  ciemnocie i naiwności za ta
kie nawet nie poczytuje.

„2/dzi sień ą,y  po wsiach ua karczm a uh, 
są pojedynczymi niejako posterunkami mu o- 
g cu nbozó a , któro po miasteczkacn i mia
stach pnnrkładane, wszystkie okolice kraju 
nieustann.0 wyzyskują i ruzem sieć ogromną 
1 rorzą, aby wszystko wyłowić, oo tylko ma
żą być wyłowione. MiaBreezka, BzozegórnieJ 
wewnątrr kraju i w pewnem oddaleniu od 
głównycn gościńców murewLiiytsh, są prze
pełnione żydostwrem, które tu najczęściej 
przewyższa liczbą swą o w*ele chrześcijań
ską ludność i zwykle sam śroÓ6k miasteczka 
t. j. rynek i przyległe doń ulice zajmuje,
skrajne jedynie zostawiając chrześcijanom

— -— ■w
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to nenio. Wtedy uspokojono inowcę, Iś był 
to przypadek, bo dekarze zostawili kilka 
dachówek na dachu, które wiatr zrzucił. Co 
znaczy obecny wypadek? Tylko to, że dach 
jest ile  ułożony i wali się. Sprawa zagraża 
poważnie bezpieczeństwu publicznemu. Mówca 
prosi, aby magistrat dokładnie 1 szybko rzecz 
zbadał.

Od trzech lat zamakają ściany sąsiednie] 
szkoły, zaś od czterech miesięcy sprowadza 
się do gmachu Muzeum jakieś żelazne Mary, 
które wprawia się do ścłin  z wielkim hu
kiem, trwającym cały dzień Mówca przypo
mina, ie  nrzed rokiem, gdy runęła potowa 
budynku, proponował, aby zwalić resztę 1 wy- 
bjdewać nowych gmach. Nie zrobiono tego, 
choć byłoby to najlspszem.

Mówca domaga się, aby zarząd miasta 
coś temu wszystkiemu zaradził.

Ku ogólnemu zdziwieniu Interpelacja t.i 
pozostała b ez  ż a d n e ]  o d p o w i e d z i  ze 
s t r o n y  p r e z y d y  um.

0 wygląd ulicy Szpitalnej.
R. m. St. N o w a k  zwraca uwagę, że przy 

ul. Szpitalnej dwie kamienice, stojące obok 
gnsihu  Kasy Oszczędności urągają sw/m 
zewnętrznym wyglądem wszelkim przepisom 
obowiązującym pod tym względem w Kra
kowie. Mówca domaga się, aby prezydyum 
i te kamienice podciągnęło pod przepisy, o- 
bowiązujące w mieście.

Prez. Dr L e o  wyjaśnia, że oba te bu
dynki są przeznaczone na zburzenie przy 
rozszerzeniu Kasy Oszczędności, co nastąpi 
-  najbliższych miesiąca h Dyrekcja Kasy 
żałowała wkładów w restauracyę tych bu- 
dunków, gdyż ma ona budować nowe gma
chy w tern miejscu.

prasa o szkolnictwie polsklem.
Fizyk m. Dr J a n i s z e w s k i  przedło

żył wniosek o udzielenie subwencyi na wy
danie po angielska broszury o szkolnictwie 
polsklem na zjazd międzynarodowy hygieny 
szkolnej w Buffalo. Wydawnictwem broszury 
zajmuje się Komitet z pref. Twardowskim 
na czele.

R. da m. uchwaliła poprzeć to wydawni 
ctwo kwotą 500 K.

Porządek dzienny.
Po przystąpieniu do porządku dziennego 

uchwalono w myśl referatu r. bud. K t e c z  
i a plan finansowy przeprowadzenia dróg 
dojazdowych do nowego dworca towaro 
wego.

Następnie wiceprez. S a i  e referował 
sprawę ustawy kanałowej dla Krakowa. — 
Ustawa ta uchwalona raz Już przez Radę m., 
powraca znowu z powrotem z powodu zmian, 
których zażądały władze, zwłaszcza co do 
wysokości obowiązku opłat na cel budowy 
kanałów, Jakie mrją uiszczać właściciele do 
mów. Magistrat w myśl życzeń wfcdi uzu 
pełnił ustawę w ten sposób, że postanowio- 
ro obliczyć koszty od metra bieżącego 
frontu realności.

Vr dyskusyi r. m. M. S t a r z e w s k i  za
rzucił, te ustawa ta cjkłada za wielkie cię
żary K u l t u r a  k r a k o w s k a  z a c z / n a  
b yć  p o d o b n ą  do k u l t u r /  p r u s k i  e j. 
Projekt magistratu jest niesprawiedliwy, — 
gdyż nie liczy się ani z głębokością parcel, 
ani z wysokością domów. Mówca zwraca 
się przeciw § 16 ust. budowl. i oświadcza, 
że juy ten paragrrf krzywdzi ludność. Obe
cnie chce się dodać nowy, jeszcze gorszy. 
Jedynie sprawledliwem byłohy obliczenie na
leżyte ści według dochodów, jakie budynek 
przynosi, ew entualni według zabudowanej 
powierzchni i ilości pięter. Mówca domaga 
sie odesłania sprawy do sekcyi.

R. m. K r s e t u s k i  I S c h n e i d e r  wy
stąpili w obronie projektu Magistratu. Osta
tni uzasadniał potrzebę uctawy względami 
Łygienicznymi. R. m. P a j ą k  postawił kilka 
fornalnych poprawek.

Wiceprez S a r ę  protestuje przeciw okre
śleniu krakowskie] kultury jako pruskiej — 
Sposób obliczania n Jeżytińci według klucza 
proponowanego przez r. m Starzewskfego 
Je«jt niemożliwy, gdyż znaczyłoby to, że Ra

k tó r i , wyłącznie uprawą roli się trudnią, a 
o przemyślę nawet najmniejszego nie mają 
wyobrażenia... Każde miasteczko ma dawniej
szy lub nowszy prayrilej na targi tygodnio
we, a tam zbierają się co tygodnia tłumy 
włościan z całego sąsiedztwa. Żo i aś w ryn
ku w każdym domu żydowskim jest S2yn- 
kowma, a obok ki arnik lub sklepik, zawie
rający najpotrzebniejsze i zawsze poszuki
wane towary, korzystają poczciwi włościanie 
z takiego sąsiedztwa i kupiwszy jakąś dro
bnostkę, wstępują dli pokrzepienia się do bru
dnej azynkowni, gdzie naturalnie reszta go
tówki zostaje. Takie odwiedziny tygodniowe
go targu zabierają zwykle włościaninowi 
ni ety ko część gotówki, ale i cały dzień cza
su, co me małym jest dla niego uszczerb
kiem.. Dodajmy 1 to jeszcze, że wielka z 
nieb część jedzie ca  taki targ z babą, że po 
drodze tam i nazad bez popasu w której 
z karczem i zwilżenia wyschłego gardła c- 
bejść się nie może, a ocenimy, Jaką klęską 
pod kierunkiem żydów są dla włościan po
dobne targi tygodniowe Gdyby przynajmniej 
w sąsiedzkich miasteczkach targi te w je 
dnym i tym samym dniu się odbywały, by
łoby pół biedy, ponieważ na stracie jednego 
dnia kończyłoby się wszystko. Lecz byłoby 
to ze szkoda żydów, której zabiegając, urzą
dzono tak dnie targowe w bliskich siebie 
misstecskacb, że gdy w jednem jest targ w 
poniedziałek, odbywa się w drugiem we wto
rek, a w trzeciem we czwartek, z czego wy
nika, że włościanie zamieszkujący przestrzeń 
dwu mil kwadratowych, dwa, lub nawet trzy 
razy na targi w tygodniu się włóczą i nie- 
tylko zarobek, ale nawet własne gospodar
stwo zaniedbuj ą_.“

(Ciąg dalszy nastąpi.)

da oa się bawić w admiRistracyę podatków. 
Referent odrzucił następnie poprawki r. m. 
Pająka.

Ustawę uchwalono w myśl projektu Ma
gistratu.

Zmiana ustawy budowlanej.
Imieniem sekcji ekonomicznej i prawni

czej przedstawił sekretarz mag. R e i n e r  
obszerny referat w sprnwle zmiany brzmie
nia § 18 ustawy budowlanej. W myśl wnio
sków sekcyi paragraf ten ma brzmieć:

W ulicach położonych w dzielnicach Sta
rego Krakowa, nie wolno od strony ulicy 
stawiać domów parterowych z wyjątkiem 
portyerówek przy zabudowaniach pałaco
wych, nie wolno również budować domów 
jednopiętrowych o wysokości mniejszej niż 
9 metrów. Pałacyki ozdobnej architektury, 
poza kierunek ulicy cofnięte, mogą być wy
jątkowo w całości lub części stawiane jako 
budynki parterowe z wyłączeniem śródmie
ścia.

Domy jednopiętrowe wolno budować na 
całym obszarze Krakowa bez względu na 
szerokość ulicy.

Domy dwu- lub więcej piętrowe wolco 
budować tylko tam, gdzie .ich wysokość me 
przekracza szerokości ulicy z tein zastize- 
ien em że wh dza budowlana może odmó
wić zezwolenia na budowę domu wyższego 
ponad trzy piętra, w które wlicza się pół- 
piętra, służące na mieszkania, a nie wlicza 
się mansard.

W dziel aicach Starego Krakowa wolno 
bez względu na iz rot ość ulicy budować do
my na 16 m wyiokij, jaketeż w miejscach, 
gdzie już istniał dom wyższy ponad 16 m, 
budować nowy w wysokości dawniejszego.

Jażeli domy stoją już cofnięte, można 
zwiększyć ich wysokość w miarę szerokości 
odstępu, pod tym Jednak warunkiem, że gra
niczne mury sąsiednich realuości będą za
kryte ssrzydłaml nowego budynku, docho- 
dzącemi do lioii regulacyjnej.

Na narożniku dwóch ulic wolno budować 
do wysokości, odpowiadającej szerokiej uli
cy, atoli długo >ć takiego narożnego domu w 
ulicy węższej, nie może przenosić l l/2-kro
tnej szerokości tej węższej ulicy.

Maksymalna wysokość domu wynosić mo
że 22 m,

W dyskusji zgłosił r. u . M. S t r r s* t 
w s k i  klika poprawek stylistycznych.

R. m, D ą b r o w s k i  konstatuje, żen ase- 
kcyi I. wobec zgłuszonych wątpliwości u 
chwalono wybrać subkomitet który miał 
wątpliwości zbadać 1 orzedłożri swe spra
wozdanie. To się nie stało, a tymczasem u- 
stawę wniesiono na petoą Rndę z pominię
ciem uchwały sekcyi. Mówca domaga się od 
roczenia sprawy. Zarazem wskazuje, że obe 
cny projekt jest niedokładny, bo nie zawie
ra prsep sów co do zabudowania oficyn 1 po
dwórzy.

F„ m. P e r o ś  domagał się, aby i w Sta
rym Krakowie można budo* w  wy ższe domy 
niż na 16 m, z wyjątkiem dzielnicy 1. Co do 
mansard, budowanych w śródmieściu mówca 
wskazuje na to, że obecnie jest dążenie, aby 
te mansardy zamisolano na tanie mieszka
nia, zamian mieszkań suterenowych Wre
szcie poruszył mówca sprawę wydania od 
powiednich przepisów, które by normowały, 
jakie domy i dla jakiego użytku mogą być 
w poszczególnych dzielnicach budowane.

Przemawiali jeszcze r. m. P a j ą k ,  D ą 
b r o w s k i  i wlcepr6zyd. S a r ę ,  ora. refe
rent, poesem z małemi poprawkami ustawę 
przyjęto.

Reszta porządku dziennego.
Na podstawi® referatu dyr. K r z y ż a n o 

w s k i e g o  zatwierdzono zamknięcie rachun
kowe za r. 1911.

W myśl referatu przedstas-iorego obszer
nie przez wiceprez. S a r  e g o  uchwalono na
stępnie w sprawie regulacy' Młynówki Kró
lewskiej następujące wnioski:

Z uwagi, że rzeczna woda Młynówki Kró
lewskiej, utrzymywana w odpowiednim sta
nie co do swe] czystości i przy nadaniu Jej 
w kor/cie odpowiedni) chyżośoi mieć bę
dzie doniosło znaczenie dla płukanii kanali- 
zacyi miejskiej, czyszczenia miasta itd. ltd., 
poleca się komisyom Rady miasta przedłożyć 
w jaknajkrótszym czasie projekt, kosztorys 
i wnioski w sprawie regulacyi Młynówki przy 
zatrzymaniu je j koryta otwartego n.i przyłą
czonych terytoryrch zachodnich.

Załatwiono następnie szereg nadań i mia- 
nowań w etacie urzędników i podurzędników 
oraz służby magistratu.

Na zakończenie przyznana na restaura
cyę wiele rstuszowej w Krakowie dotacyę 
24 tys. T.

ILA1 KNDARz: TT KtSlCUELNY. Jatro w sebotę 
Iw. Klememsa, pojutrza w aiatelalę Iw. Cyryla.

Celem nregnlowanla ni -Jadu pro
simy o moilhro najwcześniejsze nade
słanie prenumeraty.

Administracja „Głosu Harodu".

1 .  B i t r i ś ś n ,  H n f H t i t a r j ,  I n i m .
Wynrjmuje i sprzedaje pierwszorzędnymi fż? 
bryk fortepiany, pianfiuę JuufMOsie i phouole 
w 'gotuwką lub n* spłaty nzwcrt dwudziesto 

mienuejwujj kćst raL łurd.

Precz z towarem jprosk.m! 
Knpnjole tylko v  eferscśeljur

KRONIKA.
KALENDARZYK ASTRONOMICZNY. W «-hM  

słońca rozporsr.6 się jutro o godz u » 5 minut 55; 
zachód przypada o godzinie 5 minut 42; długość dnia 
godzin 11 minnt 47.

Kraków 14 marca.
Warszawa o Krakowie. Pod wpij *»m kryty

cznego prądu wobec Krakowa, jaki zapoczątkował 
Nowaozyńsk! zwą sztuką, zjadliwie i nieatnsznie 
i skalującą nnsze miasto, ukazują się też inne 
krytyki. Międsy innemi w antysemickiej „Ga
zecie poranej” spotykamy następujące uwagi;

„Wymowny obrazek zi. współczesnego Kra
kowa przesyła nam jeden z czyteln ików , oglą
dający niedawno zabytki Krakowa. Przeehodsi- 
łem przez targowisko. Było to w goćainach 
rannych. Ns targu pełno przekupniów żydow
skich, głośno zachwalających swój ti sar. Na 
czterokołowym, dosyć sporych rozmiarów wózkn 
kilkanaście kop drzewa, tak Jak do naz przy
wożą chłopi ze wsi Wózek ciągnie ohtopak, 
mający na sobie rodzaj chomonta. Ponieważ 
zdawało mi się, że tc właściciel druewa, znaj
dującego się na wozie, zapytałem dia ciekawo- 
' ji, bo zamiaru kupienia nie miałem — co 
kosztuje kopa takieh wiązek. Na to otrzymałem 
odpowiedź: „a oy pan chce kopić? bo drzewo 
nie moje, la ino ciągnę * i z, a zyd spsedają 
Un tn stoi niedaleko, jak pan uhoe, to ja  go 
zawołam”. Ta odpouiedń wywolata dreszcz na 
mojej akórze. Chłop żydowi koniem1".

Obrazek ten, aczkolwiek nie prawdziwy, 
Jeat jednak nirstuty wielce do prawdy zbliżo
nym, ebećby jako i apowlidź, co nas czeka.

0 teatr krakowski Omawiając kandydatów 
do dyrekcyl ter era miejskiego, pisze między 
nymf kr^konski korespondent „Słowa” :

„Trudna sobie wyobrazić ieps-yd kandyda
tów, jak pp. Pawlikowski i Trzciński. P. Teofil 
Trzciński, czfowłek mt: dy, energiczny, obdurzo 
ny wykwintnym smakiem artystycznym, wnosi 
ze sobą świeży zapas sił i zapał, zdolny two
rzyć onda. Teatrem nietylko intrri soje się od 
szerega lat, lecz oddaje się potężnym stadyom 
w sprawach teatrn i jest ich pierwszorzędnym 
znawcą.

Wieozór wagnerowski w  programie Jubileu
szowego wieczoru Wagnerowskiego, Jaki urzą
dza Towarzystwo ^Muzyczre dzlsii j  14 b. m.; 
n& pierwszy plan wysnrrią sią wyjąt'. z oata 
tniego dzieła Wagnera „Parslfai”, tworzące II. 
częśó programu: po roz pierwszy w Krakowie 
wykonywane „Głosy dzwonów i scena ti/ala”, 
oraz znane Jnż z dawniejszej interpretacji 
„Wstęp i zakończę ii**.

Pierwszą część interesującego i obfitego 
programu stanowią cwertury do „Rienziego4, 
. I ohengrina”, „Tannb&usera”, fragmenty z 
„Melaterslng-rów*, wreazcie dwa ustępy solo
we, które z tow. orkiestry wykona prof. Z. 
Szwarc instein. Koncertem dyrygnje Feliks No
wowiejski.

Bilety w  dnin koncertu sprzedaje kasa sta
rego Teatru.

Redakcya „Żywego Dziennika” przygotowuje 
na 24 marc*, goto. 8 wieczór, w sali Starego 
Teatrn Nr 10 *ego sympatycznego wydawnictwa, 
w którem biorą rdzieł najwybitniejsi polscy 
publicyści i literaci. Dcść wspomni) I, że arty
kuły watępne w ..Zyw/n Dzienniku” wygłaszali: 
prezes Akademi Umiejętności Ekso. Stanisław 
hr. Tarnowski, wiceprezes Kota polskiego Dr 
Lndomił German, rektor Dr Kazimierz Moraw
ski, peiot Włodnimierz Tetmajer, prof. Dr “ta 
nici a w Ciechanowski, redaktor Tadedaz Żiuk- 
Skarszew «ti, prof. Di Józef Flach, redaktor 
Konstanty Srokowski. W fej letonie „Żywego 
Dziennika” zrb^rali głor następujący przedsta
wiciele literatury pięknej ' Edward Leszczyński, 
Adolf Nc *  ocyński, Władysław S t  Reymont., 
Lnoyan Rydel, Adam Grrymała - Siedlecki, Ka- 
zl wierz ^rrerw." - Tetmajer, Józef Wiśniowski, 
Stefan Żsremski. Świetnie repren otc* : li Lu- 
mor i satyrę: twórcy „Zielonego Balonika” i 
„Szopki krakowskiej” Boy, Witold Noskowski 
i Stanisław Sierosławski, oraz Klemens Bąków 
aki, FranelsiLk Bylicki, Stefan Breyer, Sylwe- 
rjor> Chmorkowzki, Maryan Dąbrowski. Wła
dysław Horowioi, AlrKsander Karcz, Józef Bą- 
orkowski, Feliks Jasieński, Lndwik Szczepański, 
T*densz Żuk • Skarszewski, Edmund Ze ał - nter, 
Kasper ŻelechowskL Do nświ jtnionia i nrozmai- 
oenia ,.Ż>wego Dziennika” przyczynił aię w nie
małej mierze współudział artystów tej miary, 
J  .k Jadwiga M rozow ska, K-irol Adwentowicz, 
Zygmunt Noskowski, Stsn'sław Stanisławski, 
Teofil Trzciński, Leon Wyrwlcz.

Nr 10 ,,Żywego Dziennika” odznaczać aię 
będzie lekkim, wesołym tonem. Dwunasta pre
legentów rznei w artystycznej formie swe nwagl
1 wrażenia, nie pozbawione akcenta satyry i 
ironii; tej ostatniej przyznano dcżi pole, a te
matami „artykułów” będą przeważnie aktualne 
kwestye z zakresn krakowskiego życia znltn- 
ralnego. Pełne powodzenie ma Nr 10 „Żywego 
Dziennika” zapewnione, bo przyjęli « nim u 
dział prawie WBzyscy dotychczasowi współpra
cownicy „Dziennika”, reprezentujący humor i 
satyrę, a przedewszystkiem twórca świetnych 
wierszy satyryrznyah i swawolnych piosenek 
kabaretowych, Buy, którego snkcesy żywo tkwią 
jerze w w pamięci stałyob prenumeratorów 
„Dziennika”. Nie mniejrzą airukeyą będzie wy
stęp zaakomkego artysty Michała T a r a s i e 
wi cza,  bawiącego obecnie w Krakowie, który 
także przyjął łaskawie wppoiudr ał.

Bilety na „Żyry Dziennik” Nr 10, zama
wiać można k—tką e-orespondencyjną pod adre
sem: Antoni LekszyckL Redakcje „Czaan”. — 
Ceny biletów: 5 K (r*ąd 1— *)» 3 K (rząd 5 9),
2 K (rrąd 10—16), i  K (rząd 1 7 - 2 i » ;  na 
galeryi w pierwi zym rzędzie 2 F , dals: ych 
1 F .

Zebranie zwyczajne Krakowskiego ■ ow. 
Historycznego odbędzie się w sobotę unia 15 
marca o gndz. 5 wieczorem, w sali Semlnarycm 
Filozofieznego (ul. *w. Anny 42, F ni Jngiell.) 
Porządek dsienny: t. Odczyt dra Ludwika Ko- 
lanaowi kiego: Rozbiór krytyczny „Historyi U- 
krainy Rusi” M. Hruszswskiego t  IV, V, 1 2 
VL (Wyd. 2) 2. Sprawy bieżące. 5. Wnioski 
ozłbnków.

Loterya epoiywcza n niedzielę palmową 
zapowiada się bardzo pomyślnie. Komitetowe 
panie pod przewodnictwem pani Seweryny Z\- 
eskowej nie ś łoją trudu i przygotowały Joż

wielką ilość cennych fantów, które stanowić 
będą ponętną zastr-rę świąteczną. — W skład 
Komitetu weszły jeszcze panie : Chmielowa Ada
mowa, żrąsiorowska, Gątkiewlozowa Feliksowa, 
Hiókiewiezowe, Janeczkowa, Kran arzyńska, I e- 
b^dyńzka Marya, Morawaka Bolesława, Mar
czyńska YJł-dysiawowa, Nowioka Olga, Oleslo- 
wa, Ostrzeszewicz Marya, Peltzowa Janów., 
Poźaiakowi Stanisławowa, Foch szyna Wojcie
chowa. St cbowska Stanisławowa.

Z Polonii. W sobotę dnia 8 bm. odoyło aię 
w „Pclonii‘ ; towarzystwie polskiej młodzleżj ka
tolickie] U. J . w obecności Knratora prof. Dra 
Brzezii ;ie~o Nadzwyc-ajne Walne Zgromrdre 
nie. Do Wydziera jednogłośnie powołani zostali 
Emilian Ostachowak-, st. przyrody i Maryan 
Hozakowski, st. roln. Do komisy! kontrolują-d] 
rruaiH Franciszek Dnda, sł. teol. 1 Antoni Wrzód, 
sł. fil, Na opróżnione p^ejsoe w sądzie kole
żeńskim wybrano Adama, Wernera 11. praw.

Pc*a ten prezes „Polonii” Seroczyński zdał 
sprawę z działalności Wyduistn w ciągu ukoń
czonego zimowego semestru, odznaczonego wy 
bitniej na gruncie „Polonii” spotęgowaniem jej 
działalności wewnętrznej.

Kól. Werner, Jako przewodniczący nudów,’ 
domu, rtożyt sprawozdanie z przedsięwziętych 
przez się kroków, eolem stworzenia dla „Polo 
nii" jakiegoś stałego l ocum,  zapewniającego 
Jej trwały byt i normalny rozwój.

Bardzo ważnym momentem tego Walnego 
Zgromadzenia byio nul wal śnie regulnminn, któ
ry normuje stosunki wewnętrzna i wjjłaśnia 
niektóre pnnkty statutu. Ponadto uchwaloro 
polecić Wydziałowi zajęciem aię wydawaniem 
roczniku, ewentualnie kwartalnika lab miesię 
oznika, gdzie mogłyby się odiiw eroiadlać pro 
gram, dążenia i działalność katolickiej młodzie
ży akademickie], skm uJ ?cej się pod sztanda 
rem chr ejoija ńsuo -społecznym.

Wreszcie ze względu na z a l e w  ż y d o w
s ki ,  jaki szerzy sie na ziemiach polskich i wro
gi jego stosunek do interesów polskich — Wal 
n“ Zgromadsenie poleciło przez się wyłonione- 
mn komiteto~ti ze jąć  się bllższem rozpatrzeniem 
s p r a w y  ż y d o w s k i e j  nr g r n n t i t  g a l i 
c y j s k i m ,  celem obmyślenia oapowiednisL 
środków samoobrony wśród katolicko-narodo
wej młodzieży. W dyskusji nad po«*c«ególnemi 
sprawami zabierali głos p. Kurator, pani Gą- 
■iorowska oraz Grodzl-ki, Grzybowski.. Horo- 
szkiewiozówna, Jaranowski, Kornecki, Ostachow- 
ski, Radoń tM, Ran lano wioz, Sohreyerówna, 
Seroczyński i Tomechna.

Nazajutrz, to jest w niedzielę, żegnałz „Po 
ionia” jednego ze swyofa najgorliwszych nzton 
kóir, Stanisława J a r a n o r r a k i e g o ,  b. skar 
bnika, który opnżoił Kraków, wstępując do se- 
mm iryum dnchowcegc w Pelpliaie, w Prasact 
FAchodnict, W seróeoznych słowach żoguali kol. 
Jaranowskicgo pani Dsiewioka oraz prerez £t 
roezyński 1 X. Siedziewak*, życząc mu na no
wej drodze „Siozęść Boże”.

„Zyolu Skautów”. Odiayt prof. Lewickiego 
a „Źynlu skautów” odbędzie aię w Rezorsi* 
UrzędniiczeJ w sobotę 15 marca. Prot. Lewicki, 
który niedawno powrócii z Anglii, gdsie zajmo
wał się skautingiem, jest jednym z Jego pio
nierów n nas, a poznawszy rteez u źródtn, eta
nowi cenną siłę dla rozwoju naszego skautin
gu, Odczyt będzie ilostrovany obrazami świetl
nymi.

Również wielkie zainteresowanie budzi dra
gi oaesyt a. m. „a roaióim-^ ■ 00 ubr»zam 
świetliiymi.

Początek o gods. 8 wieczorem. Wstęt 40 h. 
Dla nc rącej się n>tadxieży 20 h,

Na posiedzeniu poufnem uchwaliła wczoraj 
Rada m. Krakowa przenieść w stały stan spo 
ozynkn dyrektora eksped/ta Jana Marszałka.

Ku uczozenlu pamięci uozestnlozek powsta 
nia 8tyOZnlOW go. Posledsanie wydziałn Pań T. 
S, L. wraz z komitetem w sprawie uroczystego 
obchodo .u nozczeniu nczestnlczek powstania 
rokn 63-go odbędzie się 15 bm. o godz. 5 po 
południa r- lokala Towarzystwa Demokraty
cznego (Plac Szczepański 1. 3, I. p). Penie, 
któro otrzymały zaproszenia na tn posiedzenie, 
raczą przyprowadzić ze sobą Osoby, któreby 
zocbuiaty pomódz w urządzenie t»] nroczy- 
stości.
Eugenie. Andruszkiewicsowa M. Siedlecka, 

Sekretarka Przewodnicząca.
Pooiągl dla pątników. Z powodu odpustu 

z Kalwaryl Zeurzydowskiej w dniu 21 b. m. będą 
zaprowadzona z Kaiwaryi następujące nadzwy
czajne pociągi osobowe:

o godzinie 12'10 popołudnia uo Krakowa
I*; 6 „ „
I 37 „ „ „

n 2 25 „ ” -  ” j  i
„ 4'00 „ » Zw ardonia
„ 4 37 „ .  »

a ponadto ze Stronia o godz. T00 popoł. do 
Nowego Sącza

Równocześnie zarządzi się na staoyi w K*l- 
waryi sprsedaż biletów jazdy przez cały dzień 
do wsnrstkieh pociągów.

Wyśledzenie nowej bandy włamywaozy. —  
Wczoraj — Jak to Jnż donieńliftry — włamał’ 
się nieznani sprawcy do propinacji Habera w 
Rynka podgórskim 1 skradli 8000 K gotówką 
Policja natychmiast zarządziła energiczne śle
dztwo. Jak dochodzenia wykazały, włamania dti 
konali znani w Pod-rórzn apasze, którsy Jnż 
niejedncxrctui«j dali dowody złodziejskiego spry
tu. Rozpoczęło s'ę przeszukiwaniu zaników Pod
górza. Już w gjdtlaaoh popołudniowych zauwa
żył żołnierz policji miejskiej dwa podejrzane 
indywidua: Józefa Gałuszkę i Stanisława No 
conia. Włamywacze na widok zNiż»ląo*go się 
policjanta, poczęli szybko ubiekać. Obaj zło
dzieje uciekając, rznoali poza siebie pieniądze. 
Gałuszkę udało cię wreszcie przytrzymać i are
sztować. Dalsze śledztwo z aresztowanym wy
kazało, iż do szrjkt, która dokonała włamania, 
należał Jeszcze trzeci złodziej Józef Górecki.

W nocy nrządzita polieya obławę w Ludwi- 
nowie, celem przychwycenia pozostających je 
szcze na wolności włamywaczy. Aresztowano ro
dziców Noconia, będąoyoh wspólnikami synalka 
oraz kilka narzeczonych G óreckiego . — Daisz« 
śledztwo w tokn.

W P. Z. T, K. (Szozepunaka 5) odbędzie się w so
botę dnia 1P bm. o 4 popołndniu olozy. Dra Angn-

■ta Kwaśnicklago pt. „Epizod ■ prza< 110 laty”. Go- 
leU mila widziani,

Z Krakewsklsis Kełi Tew Plafm Skargi. X. ogól
ni zanTanie członków K i l  Koła Tow. im. Skargi 
odbędzie się 15 bm. o godi 6 w zali A-c Miłosier
dzia, Sienna 5, parter.

Popod* Dniu 13 marca termom*Ir do- 
scedł od — 16  do 4 - 1 0 2  0. — barometr po
woli opadał.

Dnia 14 nr-rca o godzinie 7 rano stan 
barometru 746'3 mm, — termometru — 2-2 0, 
wiatr: e.sza.

-ronika zamiejscowa.
W i prawie ntiajku dzleol szkolnyob w  Du

kli, który został wywołany nominaeyą żydówką 
B< -ty Ssnaphówny, na nauczycielką dzlealkatoL- 
okioh — zamieszcza w „Gazecie Nar." X. J. 
S z e l i g i e w i e a  llzt, w którym międzyiniyml 
czytamy:

\by nie były uozuola religijne dziatwj ka
tolickiej drażnione przez nauctyctou żydów, 
powinni byli jnż dawno delegaci konsystorscy, 
rasladbjąey w radach szgoinyoh krt jowęj i o- 
kręgondj tema złem a naradzić; wszak ich obo- 
w ązkiem j( st wszystkie zgubne ewentaalnońst 
na tir roligijnem pnswldzieć i wszelkim nie- 
p ‘ro zumieniom prz< szkodzić. Minęły czasy, gdj 
ż dzit stojąc na niskim poziomie inteiiyency' 
tylko skórkami i jajami handlowali, dziś garm. 
się do si fcół dk chleją, a po ich ukoncrailc 
,,rs -»lą się na różne stanowiska spoteezne, a 
także azkolne. Stąd mamy naaczyoielf. żydów 
w miasta sh i wioskach. W zżydziałyoh miastach 
aanczyole. żyt w szkole nie rasi, bo ma liczne 
zastępy snoioh plemiońoów i gubi się wobec 
licznego personalu nanozycielskiego katolickiego. 
Nanozycieie katoliey mnszą żydów w Tęczać 
w prowadzenia dzieci do kośeioia, lab -lerkwi, 
u także w odmawianiu modlitw przed i po 
nsnce, lecz na wsi nauczyciel żyd obowiązki ti 
spełniać n.as' sam, kn zgorszenin tak katoli- 
ków, jak i żydów. Prseci iż nanczyoiel katolik 
a ę moki biedź do klasy, w której żyd noży, 
(klasy są ozmieszi i om w różnych budynkach, 
wynajętych daleko od siebie), aby żastąp^ć ży
da przy mcdMrie. A można zaraćitó temu złe
mu w następują u sposób: W minatach jest 
<r si kołanb takie przepełnienie młodzieżą. *r 
każda klasa ma bodâ  Jedną parał ikę, J. i. J  
me więcej ; w niekt.órach miastach jesl Y !lka 
szkół równorzędnyoL obob siebie, & zatem mo
żna młcc ział żydowską umieścić w Jednej pa
rał "loe, katolicką zaś w drugiej i por szyć pro
wadzenie rla.s konfesyjnej sile. Jeżeli wtadse 
zgudziły się na kreowanie rzkół narodowych 
(gimnazya polskie i ruskie}, diuczego nie mia
łyby się zgodzić na utworzenie paralelec kon
fesyjnych? Gzy delegaoi boją sią, że nie bi dzie 
asymilacji, ale, jeżsll postaram tak, Jak jest, 
nastąpi symrUeya religijŁL n tych katolików, 
którzy wyjdą z pod ręki naneiyeielt. żyda. 
Wob)c t»J leparaoyl ntworryłob; się tak wiels 
klas żrdow kich po miastacb, Le f  'rażoleiste 
siły nauczycielskie żfdowskis z. ed.ro mogłyby 
im podołać, a zatem musiałybj być ściągnięte 
z włrs j_  do miast i nie Dylyby wysyłane do 
toklf, do ozysto katolickiej -ako*j Ol f  sTę ta 

myśl przyjęła, a nie będzie niezadowoleniu, a- 
> 'antnr 1 haniebnego zgorszenia  ̂ jdy nanozyciel 
i~d z modlitwy katoli całej w dnahn śmiać sią 
««='■ Rtf. J. Szeliplm ■&.,

UkrniA8ke przewrotnosó. Z pô  oda wykry
ci- na ii. yó władaj pra c sekretarsa namiest
nictwa Dra Łoonazańskiflgn i aresztowania wi
nowajcy, pisma ukraińskie, szczególnie „Dilo®, 
nie omiesskały również zaatakować arz - nikćw 
Polaków i rsuoać inwektywów na „polską ad- 
mmintruoyę odpowiodzi na napaści Ukraiń- 
ów odpowiada. „Słowo Polskie”, że Łapnssań- 

ski Jest wyznania grerko-katolickiego f poczu
wa się do narodowości rnukiej. Jako przed
stawiciel narodowości rnskiej miał byt nawet 
• nladtagim czasie zająć wybitniejsze stano- 
wiako w Radzie szkolnej krajowej.

Ukraińcy oelnjąc do Polaków •— trafili do 
swoirh..

Usiłowane podpalenie manta. Ze S t a n i 
s ł a w o w a  donoszą dzienniki lwowfkis Miar w 
n« J « «  zaalarmowane zostało we środę dnia 22 
b m. w południe d z i r w l ę o i o  poż a r a mi ,  
które wybuchtj w różnyoh stronach m. a«t» w 
■lągn niespełna dwa godzin. Łatwo zrozumieć, 

Jaką panikę tego rodzaju podpalanie domów wy
wołało wśród lodności. *

Sprawo i, bo chodzi ta o podpalenie, był 
wezędzie ten sam. Znajdowano bowiem wszę
dzie szmaty polano naftą na strychach.

Pierwszy pożair wybnobł o goóz. 12 na stry
chu kamienicy pisy nl. W Poia. Następne w 
kilknnaatu mlnutow/eb o; nęyanb przy nlioaoh 
Kazimierzowskiej, Feidynanda, Berka y.s k vis 
teatrn, na etrj chL Lahałn obok „Sokoła”. Osta
tnie « .ten kami.niee znajdują się przy płaco 
Mickiericza, gdzie zgromadziły się tłom] pu
bliczności.

Zamieszania przy każdym nowym pożarze 
oyto okropne. Kilka fałszywych alarmów, bo 
lada dym z komina, był jnż poezyV-vmy za 
pożar, zwłaszcza, żc wazj itkie ognie wyenenały 
na strychach, dopełniło miary ogólnego przera
żenie, a raczej -zdenerwowania.

Miarą togo zdenerwowania 1 fi w wyrazem 
najlepszym Jest to, iż tego samego dnia popo- 
łudnin wpłynęło do krakowskiego Tow. Wza
jemnych ubezpieczeń 40 p o d a ń  o n bei  pI e- 
e z e n i e  od ogni a ,  z Któryoh a n i f a j i  0 
ni e  z o s t a ł o  p r z y j ę t e .

Według prsypuszozeń policyi we wszystkioh 
wypadkaob czynna była stójka małoletnio!] poó- 
pJiacay, którzy przed paro tygodniami jnż byli 
aresztowani i przymali się do podłożenia ognia 
na strychu w 5-cln wypadkaoh; ewentualnie 
działają tu ich naśladowcy.

" polskiej szkole gotpod. domowegc dla 
kobiet w  Orłowei na fiąsS-u anstr. zatai onej i 
n r^ymywsrflj przez krakowskie Kołc pań T8L. 
odbędzie się w niedzielę dnia 16 bm. nroosy- 
■te zamknie-Ir korsr I. O godz 8 rano nabo
żeństwo. O godz. 11 rozdanie śr-iadeotw i o- 
twurcie wystawy. Wyjazd z Krakowa o godz. 

rpół du 7 rano, poarrót o gońs. 9 wieczór.

fci ’ '<Łi A. SO B O LEW SK I i S - K A  Warsiairskie Karmelki
FODKÓRZE, TELEFON Nr. 2040.

:: twarde, m ietkie  i  nadniewane :: 
w I O O r d ż n y o Ł  g a t u n k a o Ł t  s m a  k a o h .  
Sprzedaż we wsayetkioń pierw azorzędnyeh handlach



Nr. C8. GŁO S N A R O D U  * inlfr 15 M ana 1018. Str. 8.

Upadak Puław. W pismach wa orawskich 
ożywmy o anułtnjin stanie współczesnych Pa* 
ław :

„Wspaniała ta niegdyś resydeneya książąt 
Osartoryskieh obecnie Jest słyduałem mia
stem; żydzi robią to co chcą [*■ na wybor
ców do Domy , rsofor iwall swoich kan
dydatów, do inrtytueyj kiedytowych ebrse 
śeijańskieh wybierani są większością gtosó- 
oitonkowie tacy, kV~iy popierają interesy ży- 
dowskie, nawet oświetlenie miasta magistrat 
oddat ś/dowi. Wasądsie iydti i a tak i plagą 
walka Jest trudna".

Dopiero ob»‘ śnie pod wpływem ogólnego ru
cha antysemickiego w Królestwie poczęto sią 
odśydsanie Puław, co rozpoczęło otwarcie spo
żywczej spółki chrześcijańskiej.

Prooes o Kościół w  Błoniu. W procesie, 
o rozpoczęciu którego r sądsie okrągcwym 
warssawskim pisaliśmy Już, ogólny postawiony 
księżom zarzut opiewa, śe sformowali oni tłum 
pod wpływem nienawiści religijnej względem 
marjawitów.

Ks. Sądsiakowskiemu aarzpoono, śe na dwa 
dni i_rzed sajśeie n i w przeddzień objeidśał 
wsie i swoływał chłopów, aby sili do Błonia 
odbierać kościół; i*  w dniu zejścia rano pod- 
buraał swych parafian, aby ssli do Błonia i na
mówił poruesnika Sokołowa, delegowanego do 
upnedcenia starć młąasy katolikami a marys- 
witami, aby nie ssedł sa procesją.

Ks. Kostraewskiemu sarsueono, ie w przed
dzień sajioia wsywat chłopów, aby odrnrali ko
ściół w Błoniu, wygtassał mowy podbursająoe 
prseeiwko maryawitom, w dniu saś sajśeia idąc 
sa krzyżem, prowadsit tłum do Błonia.

Ks. Ssepieto . skiemu sarsueono,* śe rano w 
dniu sajśeia ooehodsił chaty swych parafian i 
saebącai ich, aby prsyłąciyii sią do tłumu z 
Rokitnu, namówił prryt&m chłopów, aby nie 
ssli E gołeml rąkami, lecz brali kłonice i kije.

Ks. Zielińskiemu sarsueono, śe rano w dniu 
sajśoia wzywał se wsi Rokitno katolików, aby 
odebrali kościół w Błoniu, następnie saś po
prowadził tłum do Błonia, idąc sa krsyśem ra
sem s ks. KrstrsowaFim. Nadto księżom Ko- 
strsrwsciemu i Zielińskiemu zanucono, e< byli 
na esele ttnmu i kierowali nim.

Osksrśeni dc winy się nie przyznali, od
pierając stawiano im zarzuty, oparte Jedynie 
na faissywych wiadomościach maryawitów. Obe
cnie bada sąd świadków, któny sesnsją na 
korzyść oskarżonych księży.

Z *  ś w i a t a .
Cesarzowa Eugenia, o itórej Idrowfii krą* 

śyły w tych dniacL niepokojące wiadomości, 
przyjechała do Cap Martin na Riwierze fran
cuskiej Cesarsowa swiedziła natychmiast pom 
nik ces. B.lśbiety, na którym slośyla bukiet
kwiatów. Wdowa po Napoleonie III, kończy
obsenie 87 lat. Stale mieszka w AnpUi.

Górą kuohaize polsoy. Według danych war- 
ssawaktego Zgrom, kuchmistriów, kucharze pol
scy zajmują wybitne stanowiska sa granica
w swoim ftOhn. Mianowicie p. Kulaosyński pelii 
obowiąski starszego kuehmlstrsa prsy dworzr 
królewskim w Londynie; tamśe zajmują stano
wiska ssefów kuchen w pierwssoinędnych ho
telach, jat „Savo>“ i innych pp,: B- Purowicz, 
.8. Kofl-.kowjki, U. -Wid-teki. V  ParyżaT kuch
mistrzem hoteia „Rits”, gdsie o tają gtow* n- 
koronowane, Jest -stonek Zgromsdsenls waraz , 
p, L. Ku smarkiewiea. w Innym saś hotelu 
szefem kuchni jest p. J . Jankowski; w Jednym 
I  arystokratycznych demóu francuskich prowa
dzi kuchnię p. T. Górecki. P. M. Janicki pro- 
wadsi kuchnię u ambasadora Francyl w Wie
dniu. W Monte Cario szefem kuchni w Jednym 
s pierwszorzędnych hoteli Jezt p. K. Bancerow- 
•ki. Poss tern pracują Jako k ochmistrze w wiel
kich jadłodajniach: pp. M. Koneki w Nowym 
Jorku V S. Brysbonier w San Francisco.

Urząd Zgrom, warssawskich .kucharzy pisze, 
se wymienia tylko ssesnptą garstkę eslonków, 
którsy nlsustanie otrzymają stosu n k i ■ cechem 
i nis wyliess tycb, którsy pracują we wscyst 
kich niemal pierrssoriędnych sautroaeh kąpie 
lowych 1 miejscowości kuracyjnych.

Nasse tradyeye rkie przerodziły się widać 
tr ten sposób, śe mamy najlepsi pch kucharzy 
leci sami obywać musimy się smakiem tylko

wie, otrzymał sześciotygodniowy urlop dln po* 
ratowania sórowla.

Ż dziedziny wojskowości.
Tegaroczrr manewry oesarskle odbędą się, 

Jak donosi „Milit. Korr." u Czechach. Kiero
wnikiem manerrów w imienin cesarza będnie 
arcyka Frsneisoss Ferdynand. — Wezmą *aś 
w nich ndsiał: korpns VIII (Praga), korpus IX 
(Litomiersyee) oras części krrpnaów: I (Kra
ków, II (Wiedeń) i XIV (Inanrnk).

Z armii. Nowout rorzone pułki art rbryi 
górskiej są wedle „Dziennika rosp. wojsk." (N. 
12 z 8 b. m.) roslokowme w ten sposób: Nr 
8 w BJelakn, N. 4 w Neweslnje, N. 6 w Trr 
wnika, N. 7 w Mostarse, N. 8 w Brixen, Nr 
10 w Tutli, Nr 11 w Sarajewie, Nr 12 w Tu- 
sil Nr 18 w Kotara* N. M w Trydencie i 
samoistny dywlzyon gtirUkioJ artyleryi w SlnJ.

Pnłki artylsryi górskiej, m\]ąee nosić NN. 
1, 2, 5 i, 9 są Jeszcze niesformowane.

Zbrojenia morjkle Anglii- Jak ■ Londynu 
donossą admiralieya angielska ""di ła — oraj 
preliminarz flotowy na lata 1913 1 i ś l  L Wy
nosi on 46,309.300 f. ast. (na rok 191! wynosił 
46,075.400 f. s it) . Preliminarz zawiera zwię- 
kssenie satóg o 8.000 lndsl, tak, śe cała załoga 
marynarska w marcu r. 1014 wynosić będzie 
146.000 otieerow i żołnierzy. 2,052 400 f. sit. 
przeznaczono ns rozpoczęcie robót około okrę
tów nowego programu, obejmującego 5 okrętów 
bejowych, 8 lekkich krążowników. 16 kontr- 
torpedowców, orai pewną liczbę lodzi podmor
skich i statków pomocniczych

Wiadomo* ot kościelne.
D y e e e s y a  k r a k o w s k a :  X. Jósef Maoak,

' probosses w Krsyssko* ieaeh, otrsymał trsymie* 
sięciny uric | dla poratowania zdrowia.

X. Jósef Żaba pru niesion- ■ Sieprawia de 
Krsysskowie Juko wiksryuss ad personatn.

Posada wikaryussa w Sieprawiu soBtuje na 
razie ■ powoda brakn kaptrrów nieobsadiona.

X. Franciszek Maj, wikarynss w Chrzanu-

H e k r o lo f l l a .
WosoraJ rano smart w naizem mieście snany 

profesor Wssechniey jLgiellońskieJ Dr W i k t or 
C i e r ma h ,  aator sennych prac ■ historyi pol
skiej i powsiechnej. S. p. prof. Czerniak liczył 
50 lat śyeia mając juś jednak sa sobą powa- 
śny dorobek naukowy ?  dsiełaoh wybitnej war
tości.

Od rokn 1895 wykładał bez przerwy ns 
krakowskim UaiwersyteJe historyę poi • rą , wy
kłady Jego s epoki poroiblorowej i XVII. w., 
których był grnntownym znawcą, sgromadsaty 
liczne grono słuchaczy. Mianowany w roku 1899 
profesorem nnd zwyczajnym., ■■■ 1906, Jako zwy
czajny profesor, objął katedrę historyi polskiej 
po Stanisławie Smolce.

Dar shełistkli W dnlazym ciągu złożono — Galio. 
Kasie oszozędności we Lwowie na ksiąź. wkład. Nr 
917351

Dr NM*3T Michalski, prz< -odniesnoy T. S. L w 
Skolem 7 K, Nioankowska Marya, Intarów 8-l a 
Gmina Rrieg->wlce 460 R , Dr J .  Bober, Ohodorów 
3'50 K , Doc. Dr W. Czernecki, Lwów M K, « ozum 
Tomasz, Sanok 2 K, Ant. Michczyńekł, I  wół , 8 ri . 
10 K, Koza Władysław, starszy pooztmfstrz Kolbyszo' 
wa 2 K, B a tr  Antoni, notaiyusz, Kęty 2 K, X  Miko
ła j Mojżeszowicz, Tyimienico 31 K, Zawadzki Fran
ciszek, Radgoszcz 1 K , Dr Jahób D ian nd, adwokat 
Lwów 1 90 K, Gą k< ki Wład., dyr. szkoły żeńsk., 
Wieliczka 14-80 K, OnyszkUwic- Marya, Omolas 2 K, 
Kółko rolnicze w Szozyrku 4 K.

Powszeohm wykłady nnlwersyteokle.
W auli 1. szkoły realnej przy ul. 8tudenrklej, godz.

6 wieezorem. Wstęp 10 h.
Piątek 14, r  miedzlałek 17 m arca: Doc. Uniw. Dr 

Antoni Korczyński: Badania naukowe l wynalazki 
w zakresie chemii. (2 wykłady).

W torek 18 o iarca: Frol Wincenty Sikora: Zada
nia Toa .rzygi ra  Szkoły Ladewęj. (1 wykład).

RfSPrtur teatn  miejakiefo w Kitko wie
°iątek. „Tanleo Czynownikó-T".
Sobota „Lw i.- A  dramat w 3 aktach H. Korab- 

E  ucb Jego.
Niedziela popoł. „ Jo b r  » okrojony frak", kroto- 

chwila w 4 akt. Gabryela Drśgely. ś "n j zniłi ne do 
połowy.

Nledzie.i wieozór. „ L a łin a".
Poniedziałek. „Taniec Ozynownlków".
Wtore'c. „Lawina".
Snida. „Judasz z Kariothu".
fzwartek, piątek, sobota. Tratr zamknięty.

Teatr świetlny „Uoieoha" Starowiślna 16.
Od soboty dnia 8 n irc * do piątku włąosnle 14 

m arca br.: Wesołe komedye: Wieczór weselny leka
rza (Nordisk) 1 Homar na spe sób francuski (występ 
Zuzanny Grandals) Zamek Blois nad Loarą. Grzech 
(dramat). Humoreski: Zigotto jako toreador I Maks 
Undner leozy się czerwonem winem. Nadto najnowszy 
Przegląd Tygodalowr, obrazy - W ęłe Jadowite. Szyb
kostrzelne górskie działa. W knfn il/ria (dramaoik).

\V niedzielę od wpół do 3 do 11. Obecnie w dni 
powgeednle początek wpół do 5. Ostatni Drogram o 
godz. 9.

Ze sportu.
Match. W n*ediielę 16  boa. odbędą się pier 

i rs. e i. tym sezonie sawnd.y p'łką nośną raię 
dcy „Cracorią" a „Spartą*.

Początek zawodów, które rozegrają się na 
boisku ,,Cracovli", paznacjiono na godzinę 3. 
Bilety po snaesnia sniśonej cenie są do naby
cia w handlach pp. Drobnera i Weissmanna, a 
nadto w dnia zawodów w kasie przy boisku 
„Craeorii* ed godriny 2. Członkowie „Craeovil“ 
mogą nabywać karty wstępu prsy kasie przed 
zawodami.

Ś. p. Walery Przyborowski.
Wczoraj amarl w Warszawie wybitny histo 

ryk naosy, h dziejów najrowzsyob oras poezy 
tny powlećciopiaars Walery Przyborowski.

Zmarły należał do starszego pokolenia pi
sarzy kierunku konserwatywnego. Urodzony w 
1845 r. we 'ri Domaszowicach pod Kielcami, 
ukończy! średnie wykształcenie w Kielcach i 
Radomiu i w r. 1865 wstąpił na wydział hi 
storyc-no - filologiczny b. Szkoły Głównej. Po
skończeniu tejłe poświęcił się całkowicie pi
śmiennictwu.

Od roku 1809 usiadł ra stałe w Warszawie 
i oddał się prasy literackiej w gronie „mło
dych", skupiających się około „Opiekuna do
mowego" Henryka Persyńskiego i „Przegląda 
tygodnie nego" Adama Wiślickiego. Dziennikar
stwo mało go Jednak psclągafo ku sobie, aiu- 
bionrm i prawie wyfącznem polem uprawy sttla 
silę dla niego belet-ystyks. Z c*v od powieści 
apołecznycn, poruszających zagadnienia bieiące, 
których tyie doba popo astruiowa nasunęła. —  
Takiemi są: „Hlnda" (1869 r), „ tj-ie  ««■ n 
rżenie" (1871 r.), „Na mogile" (1873 r.), taNa 
partykularsu" (t. r.), „Bicz korali* (1879 r.), 
„Magdalena* (1883 r.).

Powieści i dziełka historyczne popularne i 
dla młcdiieśy stanowiły poważną część Jego do- 
robko literackiego. Naleśą tu takie dsietka, 
Jak „Bitws pod Raszynem", „Myszy króla Po* 
pirła1 , „Leln m -Polelum “, „S,.- *oi< śer Stach",
„Czterej gwardziści", „Szwedzi w Warf-awie*. 
Pisywał takśe powaśne dsleła historyczne oraz 
r°aprasy w 7r-.ate peryodyezcej.

'ręczna i zajmująca fabnia oraz dobre od
czucie chtrakl erystycznych cech śyeia społnesne- 
go w prsessłrhsi wyróśni* wiele s Jego utwo
rów.

SHkoei konrpozyto n  krakowśklego. Jak nam 
se Lwowa donossą, wykonano tam kilka dni 
tema fantasyę symfoniesną znanego muzyka i 
krytyka Dra Jachimeekiego. Piękne to dzieło 
irzyjęta krytyka i publiczność lwowska nader 
przychylnie.

P. St. Niewiadomski, wybitny krytyk mu 
syezny „Słowa Polskiego" poświęca utworowi 
p. Jachimeekiego obiierny tejloton, s którego 
prcytaesamy następuję-y ustęp :

Podobnie ma się rsees i s „Fantasyą" sym 
ft „teiną Jachimeekiego: onej geometryl Jest 
tu sporu, ale do orze usposobiony atuehacz 
suajdaie i muzyki niemało, a 'dy rozpatrsy się 
w pewrsej perspektywie całości i w debro), cho- 
elaś mośe sbyt masywnej instrumentacyi, to 
w końcu nie bez miłego wraśenis skłbda ręce 
do oklasku, swiaBscza, śs okres kompoiyeyi 
ostatni, jasny i śyeia pełen, podniecił go dość 
•Linie. Dlaesegóśby sreaztą tej dobrej woli nie 
użyczyć człowiekowi młod non, aympstyesoemu, 
1 tóry o bok inteligencji wiedzy i pracowitości 
słozonej w pracach literackich, odzywa zię poraź 
pierwszy i większą kompozycją muzyczną ?

— dodajmy — który spełnił obowiązek, po
dobnie, Jak go spełnił w swoim Zakresie pojęć, 
■dolności, inspiracji l umiejętnośoi, mi itrs lau- 
rem .*uś tylck^otnie ondobiony — Ż sleński.

„Teatr". W zeazy >ie p ątym coraz lepiej 
rozwijającego się dwutygodnika ■nijdojemy in
teresujące studya Romana Dybowskiego (o tea
trze angielskim za Sza »pira) i Dra Eienen- 
st ;eka (o reformie teatralnej Reinh&rdta), dal- 
swy ciąg rozprawki o realizmie i mówieniu na 
scenie, wyjątak z „Judasza" Rostworowskiego 
i ciekawych wspomnień aktorskich Leona Stę- 
powekiego. W przeglądzie teatralnym omawia
ją  młodsi entruTsad teatru ostatnie premiery 
na wszysGkieh scenach polsHeb. Sylwetki Yvet 
ty Guilbert i Jana Nowackiego uranetnUją 
trefić uszyta, który zaopatrzony w liczne illu- 
•tracya staje nię roraz bardziej wierną histo- 
ryą tycia teatralnego w Polsce. „Teatr" pod
pisuje p. Krsyśanowski, jako kierownik litera- 
eko-artystyczny. Radakcya, Kraków, ui. Zrle- 
rzyni icka 27.

Nowe książki.
Jan Łada.  Lueifer (nowele i pastel seeni- 

einy). Nakład Gebethnera i Spółki w Krakowie. 
Str. 802.

Emma J e l e ń s k a .  Trzy pokolenia. Powieść. 
Nakład Gebethnera i Sp. Stron 278.

Kazimierz K o s i ń ś k I. Tomasz k Kempis, 
n»emat. Kraków. SKtad główny w księgarni 
Gebethnera i Sp. Stron 52.

Dr Feliks Ko n e o z n y .  S'u wiano znawstwo 
a stowianofilstwo Kraków. Nakladjm „Tow. 
Słowiańskiego". Str. 24.

W i e k  XIX. S to  l a t  myśl i  p o l s k i e j  
Życiorysy, streszczenia, wyjątki. Tom VII (wy
pisy w r. 798—880), Nakładem księgarń1 Ge
bethnera i Sp. w Krakowie. Str. 515.

„ J a d a s z  ■ Ka r i o t h u " .  Pięcioaktowy dra
mat Karola Huberta Rostworowskiego ukazał 
się na półkach księgarskich (Gebethner i Sp. 
w Krakowie. Str. 205). Dzieło Rostworowskiego, 
która po wystawieniu na unenie krakowskiej 
dnia 22 lutego b. r. uznane zoatało za najwy 
błtnlejaiy dramat ostatniej doby i dotąd utray- 
muje sfę w repertuarze, w. dane zostało bardzo 
■tarannłe. Ilrstraoye, przedstawiające dekoracje 
sceniczne kaśdego aktu matował prof. Mehofler.

Koło Kobiet Pomocy przemysłowej w Kra
kowie rozpoesyna 1 kwietnia b. r. kurs guzl 
karstwa. Jest zo gałęś drobnego pnemysłu, 
która mośe dać zarobel licznym zastępom osób 
nietylko stale tej pr*cj rię poświęcającym, ale 
i tym, co dorywczo w wolnych chwilach zająć 
cię tem zechcą. Pragnieniem gorącem inieyato- 
refc kursu Jest rozpowszechnienie guzikzrstwa 
wśród warstw n. jubośsi y n i wśród dsiatwz, 
która czai pozaszkolny marnuje na wałęsaniu 
•ię po ulicy, wchłaniając w młode umyrły i 
serca wssystko co najgor. te — dla nich ten 
łatwy i niomneiyej i trouek byłby podwójnie 
korzystnym.

Zgłoszenia kandydatek przyjmuje się w lo 
kala Wystawy Tow. technicznego, Stras tow 
ekiego 28. Opłat* za kurs wynosi 2 K. Uoze- 
nlcs niezamrśne mogą być od opłaty uwolnione.

Kaaba. (M ora, Sitaka.
Wystawa pamiątek po ks Józefie Poniatow 

Sklm. Jeden • prywatnych talonów sztuki w 
WarszuTie urządza w święto Wjelkiejnocy wy
stawę pamiątek po ks. Pouittow-kim. Wiełu 
■nye Tw przyrzekło swój współudział przez nad
syłanie obrazów, czy rzeźb z bohaterską posta
cią księcia; wielu vłaśoioieli prywatnych galr- 
ryj obiecało nadesłać posiadane przei aię pa 
miątki, chcąc się przyczynić do uświetnienia 
wystawy, która ma być uczczeniem przypada- 
ącej w roku b. setnej rociniey Jego bohater

skiego zgonu.

Demobilizacya.
(Telegram* „Glosa Npodu“ z dala 14 marca.)

Urzędowe przyznanie się.
Petersburg. (Tel. W.) W ministeryi-m 

sprav sagranicinycj ośz adcz ją, Ce dodatek 
do komunikotu o do nobiliiacyi został ogło 
szony bez porozumienia elę z rządem austrya* 
ckim. Treść Jego odpowiada jodnak przyrze
czeniom, poczynionym przez Austryę w czasie 
konferencyi o demobilizacyę.

Oburzenie „New. Vrem.(l
Petersburg. (TeL pryw.) „Nowoje Wremia" 

wyru „ wielkie oburzeni^ z powodu Wiedeń, 
skiej depebzy okólnikowej urzędowego „Biu
ra korespondencyjnego", protestującej prze
ciwko znanemu d o d a t k o w i  Agencyi pet." 
do k o m u n i k a t u  d e m o b l l i z a r y j n e g o .  
„Nowoje Wi%" zapewnia, te  Austrya bynaj
mniej nie zdradza zamiaru poważniejszej de- 
mobilizjicyi, te zaś zarządzenia, jakie poczy
niła, są zrostem mydleniem oczu. Roeyjska 
dyplomacya, zdaniem tego d z ie n n i, okai ała 
«*zg'ędem Austryi wprost bezprzykładne 
za lim ie. »

Demoblllzar-f a w Rosyl
Wiedeń. (T<»1. wL) Donoszą, te  rospuBtcza- 

nie rezerwistów rosyjskich odbędzie się bez
pośrednio. Najpierw rozpuszczeni zostaną re
zerwiści z dal szyi h okolic.

Urlopy w Bośnu, Eeroegowlnle 1 Da 1- 
auaoyl.

WLsdert. (T. B.J „Milit&risebe Runóicbau" 
pod^e do wiadomości, te  inspektor armii 
w Sarajewie został upełnomocniony wedle 
włisnego uznania larządzić krótkie urlopy 
dla tołnierzy XV. 1 XVI korpusu podług 
turnusu.

Radość % powodn acmcMUzasyr.
Sotia. (T. B.) „Mir* wits i radością austro- 

»ęg ‘trsko-rosyjską demobilizację, jako piękny 
gest obu monarchów * r sprawie utrzymania 
pokoju europejskiego 1 zapewnienia uieza- 
w!słjści ludów bałkańskich.

Konferencya ambasadorów.
Odroczenie konferenoyl ambasadorów.

Wiedeń, (Tel. wł.) Kunfereneya ambasado
rów została odroezona do Jutra, co wska
zuj? na to, lt trudności w sprawie Albanii 
są bardzo wielkie.

^zlś nastąpi wręczenie odpos iedz> państw 
bałkańskich będzie ona taką samą, jak  wa
ran-1 ogłoszone w „Samouprawle". Wiado
mość, Jakoby sii Grey przedłożył Rosyi pro- 
porycye co do przynalefinoścl Skadaru 1 Dla- 
kowy, jest nieprawdziwa.

Moo£.astw* a Serbia.
Wiedeń. (Tel. wł.) Jutro na posiedznniu 

reunlonu ambasadorów prtyjdzio pod obrady 
wniosek austro-węgierski o demarche mo 
carstw w Belgradzie, co dc wysyłki wojsk serb
skich do Albanii. Zamiar Serbii 1 Czarnogóry 
jesc zupełnie jasny Chcą one doprowadzić do 
tego, aby Skadar padł i sądzą, śe dyploma
c ja  europejska ustąpi wobec faktu dokona
nego. Jutrzejsze posiedzenie ambasadorów 
ma jednak wobec tego stwierdzić, ie  mocar
stwa porozumiały się już co do przynależności 
Skadaru i nie pozwolą swej woli nikomu 
łamać

Echa z Bałkanu.
Nowa bitwa pod CzaUldżą.

I onóyn (Tel. wł.) „Temps" donosi z Kon 
stantynopola, te  na linii Czataldzy Turcy roz 
poczęli walkę, która toczy alę pod Kademkoei.

Londyn. (Tel. wł.) Z Konstantynopola do 
noszą, śe na linii Csataldźy toczy się zacięta 
w&Ikł między Turkami a Bułgarami.

Przed poddaalem Adryanopola.
Wiedeń. (Te!, wł.) Z Konstantynopola do

noszą, te  według nsdeszłyclr wiadomości, ka 
pltulacya Adryanopola jest bardzo bliska

Berlin- (TeL wł.) „Beri. TagbL" donosi 
z Odessy, śe komendant Adryanopola oświad 
ciył jeszcie prred kilkc tygodniami, śe d' 
końca lutago st- st. może elę utrzymać w twier
dzy. Obecnie teś prosił SzukrL basza w Kon
stantynopol, aby przyspieszono zawarcie po
koju, Inaczej bodzie musiał rychło twierdzę 
poddać.

0  pomoo dla rolatków.
Belprad (Tel. wł.) Fisma wtywają rząd. 

aby p< jpiessyf z pomocą stauoiri włościań
skiemu, gdyś grozi mu ąłód

Telegramy.
(T l̂egnurr „6Hioia N»*„1a" ■ dnia 14 marsa.)

Klęski eirmentarae a rząd.
Wiedeń. (Tel. wl.) Dsisizj powrócił do Wie* 

dnia min. Długosz i wziął udział w \onfe 
reneyl, jaka odbyła się w  ministerstwie(tpraw 
wewnętrznych nad uprawą pomocy dla oko
lic, dotkniętych klęskami elementarnymi.

Giełda.
Wiedeń. (Tel. wł.) Usposobienie giełdy 

było dzisiaj bardzo dubre.

Poiar w teatrze.
Berlin (T. B.) W teatrze Lessinga wczo 

raj podczaL przedstawienia około godziny 10 
wieczór wybuchł w magazynie mebli pośar, 
który wn >t spostrzeżono. Spuszczono żela 
iną ku rtynę I opróśniono widownię. Gdy 
strzś pożarna przybyła, ogień wydobywał się 
juś dwema okna .i drugiego piętra. W go
dzinę zdołano o£7eń stłumić. Tyl, .o część ma 
gacynu mebli zniszczona, natomiast scena i 
widownia nienaruszone.

PogLosU o reiormach w Kongresówce
Petersburg. (Tel. pryw.) Z Dowodu różnych 

pogłosek, podawanych w prasie zagrania, 
nej, na tle J a k o b y  b l i s k i c h  r e f o r m  
r a d y k a l n y c h  w K r ó l e s t w i e  Po l
4 k 1 e m „Kus8kaja Motwa" stwierdza, ś 
wszystkie te informacje nie maję, pod sobą 
żadnego poważnego gruntu. Pismo przyznaje 
śe np. autonomia Polski znacznir zmieniłaby 
położenie międzynarodowe Rosyi, ale zarazem 
wyraża stanowczą wątpliwość co do pojmo 
waoia tej wyjątkowej Ejtuaoyi w kotacb 
miarodajnych rosyjskiob.

Zdrowie OJoa ów.
Rzym (T. B.) „Oorriere d’ Italia" donosi, 

że w s t a n i e  z d r o w i a  O j c a  św. n a 
s t ą p i ł  z w r o t  p o m y ś l n y ,  tak. Iż mógł 
on Już wczoraj za pozwoleniem lekarzy na 
kilka godzin wstać z łóżka. Rehonwalescen-
cya postępuje

Gfolitt! o wojennej mff.ryckroe wło
skiej.

Rzym. (T. B )  W Izbie deputowanych p.
5 a 1 a n £ r a moty owal porządek dzienny, 
wyrażający zaufanie, że rząd Jak rąjrychle] 
wyda potrzebne zarządzenia dla utrzymania 
i wzmocnienia siły morskiej.

Prezydent ministrów, G l o l i t t i ,  oświad 
czyi, źe Jes przekonany, iż Włochy potrze* 
butą s.lnej floty wojennej, pnjyezetn Jednak 
pourzi bne jest branie względu na finansowe 
stosi iik. kraju, Musi unikać przedłożenia 
na wielką skalę obmyślanego programu, za 
wióra] ące&o nadzwyczajne wydatki, Którego 
przeprowadzenie spowodowałoby wielką eks
pansję 1 intensywną pracę w praumyśle o

krętowym w Ji idnym okresie, pcezea z ko
nieczności nastąpiłaby depresja. Marynarka 
wojenna musi postępować naprzód krok sa 
krekiem, ayzti matyezoie 1 bez przerwy. Le- 
oią] jest r~stawiać możliwie wydatne kwoty 
do z wy cn aj u ego budżetu na badoi ę  okrę- 
tów

Dek., racyc prenpen. przyjęto do wiado
mości poczem p. S a l r n d r a  cofnął awój 
porządek dzienny. Izba przyjęta budżet ma
rynarki.

Cninr przeolw HongollL
Charbln. (Pet. ag. tel.) W O s a n g  C z t n g  

rozpoczęty się konferenoye przedstawicieli 
gubernatorów mandżurskich z szefami wojsk. 
w sprawie organizacyl kampanii mongolskiej. 
Ponieważ brak gotówki, uznano za koniecz
ne zezwolić bankom koronnym na orowincyi 
na emisyą banknotów wojennych w sumie 2 
milionów dolarów.

Ze źródła japońskiego donoszą, ża enkas 
eksportu zboża z prowiucyl K ir  In  ma na 
celu zaprowlautowanie wojska, przeznaczone
go dc kampanl mongolskiej.

Przfjeoliałl do Krakowa.
HOTKL FBANOUSKL Hi. Z on Tarło s Krzeose 

nowa (Kieleckie), Zob. Domanowska i War^^awy, 
Antonina Ba gniewska z Leszn ej Woli (KróL Polskie), 
Janowie Ko'c- izsowsry s M osze-^k (Lnbelskie), Fran- 
efrzuk Wężyk z Warszawy, Ern tstowie Carowie z 
Berlina, M arya dz»l%go«ssa z Krzeczonowa, Józef 
W. a(gn sr z W .odma, Janina Malyjzozycka ze Lwewa, 
Wan ie  Bundo z Warszawy, Dr prof. Staniałaś B%- 
dzyn iki < Ljrowa, Andrzej Tarka! _ Warszawy, W in
centy Zwililng z Harroeze Gustaw Tesmer z Wiednia, 
Ma ya Poto( ka z i  Lwowa, Józct Frey z Klost .m 
burga.

Nadesłane.
Za a-tykuly w tej rubvyc< Redakeya nie 

przyjmuje żadnej odpowiedzialności.

Moralno i fizyczni nlodolęstwo, brak 
energii, brak tli żywotnych, rozprzę
żenie nerwów, ogólne rozdrażnienie, 
M łączono z  tom cierpieniom, brLk chęci 
do żyelo. są to choroby dzisiejszego 

wieku,
które napadają najzdrowszego człowieka i od
bierają wsaeiką ochotę do pracy 1 zycta. Każdy 
powinien zatem usiłorrać dodawać elalu swemu 
potrzebnych mu sił, ażeby móds itawió śmiało 
esolo wszelkim radzniom, Jakie ń.isiejsza z alka
0 byt na każdym krosu stawia. Każdy robotnik, 
esy to fabryczny, czj polny, Łiurnwy, kupiec, 
sportoniee, uczeń, lub dorosły człowiek, potrze* 
baje w dzisiejszych ruazsoh odświeżenia i umo
cnienia swych sił fizycznych i umysłowych, 
których niestety dotąd często ssaka! w alko* 
hola i tytoriu. Każdy chory i eierp*ąey, który 
się wije z bólu, potrrebuje podniety i to pod
niety nieszkodliwej, nie nljicspjej Jego organi
zmu. Rolek latl udało zię wynaleźć przez na
leżyte preparowanie afrykańskich otseebow 
coli, które aro. dostawca nadworny Mi T. Pa* 
raskowieb pod nazwiskiem

Herkules-Kola
opatentował.

Podróżnicy, którzy badali Afrykę, zdziwieni 
byli, t  taką łatwością murayui podejmowali się 
wszelkich najriężazyen robót, zostejąo klikano* 
ś< e godzin bez pożywienia 1 bez pekarmn, pod- 
Zii gdy europejczycy dowlekali się ■ wysił

kiem ostatnich sił do c~iu. Przekonano się, że 
tylko c rzęch koli, który murzyni żują, utrzy
muje ich zdrowymi i wytrzymałymi nz trudy
1 sprężystymi. Te asme skutki udowodnione 
t»*że z poiamyeb strefach. — W tabletkacL 
„Herkulez-Koia" znajduje się ekuteesna treść 
tren orzechów, ale powtarzamy, że tylko w 
„Herknlez-Koia". Inue naśladownictwa pod na* 
i t „Kola" nie eą równoważna z tym prepa
ratem. Znakomite skutki „Berkulaa-Kola" od- 
otuwają na innie: dil.ee. i uczniowie, znuzeui 
Liedsouieu w szkole i crytgżeniam mózgu przei 
naukę,

dorośli, znużeni 1 zmęczeni pracą fizyczną 
lub nmyałową,

ehorzy wycieńczeni chorobami, szczególnie 
e<, którzy mają skłonność do chorób nerwowych, 
aialeństwa obłędn itd.,

ludzie nadużywający napojów alkoholowych 
i tytoniu,

kubiety nerrc«re, histe-yczne, niezadowolone, 
chore na błędnicę,

mężczyźni snżyel życiem hulaszczem, 
zdrowi indzie, by rseźkośó latami utrzymać. 
Dowód ekuteeznośoi „Herkulez-Kola* można 

w 1 1 żdym z wymienionych tutaj wypadkdi 
po anżyciu kilku tylko pastylek doświadazyś.

Bezsenności, cierpień moralnyek i wslbU 
kioh chorób nie odczuwa się, jeżeli zażywa się 
stale „Herkdcs-Kola*. „Herkules-Kola" j v ł  
snpełnie nieszkodliwym i nie pozostawiającym 
żaarych następstw środkiem. Możnt takowy 
ciągle używać latL całe i utrzymać zię zdrowym 
i odpornym nz wszelkie ahoroby.

1 pudełko, zawierające 100 pastylek, ko
sztuje 3 K. „

1 wielkie pudełko, zawierając* 200 pastflek 
^oaztąje 5 K, optatnfe do każdej stacji pucz 
towej. I oćc ta wystaroza na dtożasy czas i 
wydatek na „Herkules-Kola", który wynosi 
kilka halerzy, odpłaca się dziennie sowicie u- 
trzymzniem zdrowia i dobrego humoru.

Wyrobem „Herkules-Kola" itjmuje się ap
teka dworska „zur Mariahib* w Wiedniu. 
Generalne urjtęostwo nt Gałieyę wscLodaią, 
Bukowinę i austr, Sirsk a firma Józefa Sad 
kowskiego, Ki-aków, Zielona 19,

G meralne caRjępatwo na zaohodnią Galicy , 
ma apteke pod Słońcom (Stanisława Jakubów- 
-kiego w Krakowie Rynek gł., gdzie także 
'ozdaje się próbki.

U a ą im io n ą  7n b r ' i l ł m n c h i  M f-aT W SI obrazy do wypraw ślubnych n a Z I I M W Z  unJOGZnDW Snl Kraku,pl,Maryli8, Stacye Diogi Krzyżowej
m  %  J L h OAl  = = = ORAZ WIELKI WYBÓR RAMEK DC FOTOORAFOS
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Zakład a r ty s ty c z n o  
kamieniars. i budowl-

Józefa ROLESZY
naprzeciw cmentarza 
w Krakowie posiada 
wielki wybór gotowych 
pomników z piaskow
ca, granitu i marmuru. 
Podejmuje się wyko
nania grobów w miej

scu i na pro win oy i. 
Telefon 1359.

W Krakowie, ulica kanonicza LT. 16, 
JEDYNA W  KRAJU

FABRYKA PASÓW
maszynowych

Ig n a c e g o  W u rm a .

9 9 N a  św ięta ii

już nadeszły wszystkie świeże towary wsho- 
dzące w zakres handlu kolonialnego i de

likatesów.

W O J C IE C H  O L S Z O W S K I
w Krakowie

Maty rynek, róg ulicy Szpitalnej.

!FAVORIT!
W szelk ie  Album y Mód ' 
słynne K ro je  (dla dorosłych

i dla dzieci)

F A V O R I T
do nabycia 276 !0-7

tylko u Firmy:
i B. SBL0M0H0H3I. HOPCBS

K r a k ó w  ul. S z c z e p a ń s k a  I. 9

Były nauczyciel ludowy
poszukuje guwernerki lub jakiegokolwiek 

zajęcia biurowego.
Zgłoszenia do Administracyi „Głosu Na 

rodu" pod „Nauczyciel11,

Miód pszczelny
prawdziwa czysta pżtokd deserowy i kura
cyjny wysyłam za pobraniem pocztowym 5 kg. 
puszkach po 6 kor. 20 hal. zapas tylko 

do I go kw ietnia

P. Stelm ach
P o d h a jce  galicy a  333 10-9

DRZEWA
OWOCOWE
wysoko plenne 1 karłow e, d rzew a i krze
wy ozdobne, drzew a a le jo w e, rośliny na 

żyw opłoty, drzew a ig laste
po umiarkowanych cenach po'eca

Józef Mazanek
szkółki drzew w Soudnń p. Jłcin

Czechy 162 20 11
Cenniki darmo.

Walne Zgromadzenie

kuśnierzy i białoskórników
w Tyczynie

odbędzie eię dnia 26 b. m. z nastę
pującym porządkiem dziannym:

1. Sprawozdanie Dyrekcji i Rady 
nadzorcze]

2. Zatwierdzenie zamknięcia rachun
ków za rok 1912

3. Wnioski Dyrekcya

Poszukują się klucznicy
do większego domu na wsi. — Wymaga się 
znajomości na kuchni, p ieczyw ie Chleba, 
chow ie d rob ić i przeróbki nabiału. — Zgło
szenia tylko listowne pod adressm Andrzej 
M arkuś, Kraków  Filipa 23. 337 3 3

L. 30884/1913 
II.

u i G e t r o

Polecamy gorąco wszystkim, którzy mają zamiar jechać 
do HMCeryfel lub Kanady, aby udafi się z pełnem zau- 

fnaiem tflltg wprost do

Biura podreiy Zofii Biesiadeckiej w Oświęcimiu,
które nie ma żadnych agentów, ani naganiaczy.

Piwo Żywieckie
hudmik bazar

Kraków.

Praktykant kancelaryjny Ludwik 
Kaleta pełniący obowiązki oficyafa 
kancelaryjnego w wydziale II Magi
stratu zostst z tych obowiązków 
zwolniony.

Magistrat wzywa przeto tych 
wszystkich, którzyby z powodu ureę 
dowania wymienionego wyżej bytigo 
egzekutora miejskiego mieli jakie
kolwiek pretensye, zgłosili je  w  wy
dziale II Magistratu w ciągu jednego 
miesiąca t. j. do dnia 10 kwietnia 
1913 oraz aby w  tym samym czasie 
zgłosili się tamże o wymianę kwitów 
tymczasowych przez niego wystawio 
nyeh na kwity kasowe.

Magistral slol król. miasto M o w a ,
Kraków, dnia 11 marca 1912.

„Katolicka 
Spółka handlowa”

otwarła skieD kolonialny przy Małym Rynku 
1 4, zaopatrzony w najświeższo . doborowe 
towary po cenach przystępnych. Z okazy i 
nadchodzących Śsriąt poleca się P. T. Pa
niom czyniącym zakupna, ręcząc za dobroć 
towaru, dokładność w wykonaniu zamówień 
i szybką obsługę tak  w miejscu jakoteż i na 

prowlncyę. 363 10 1

Sklep zaopatrzony zostanie

w wędliny lachowskie
znane ze znakomitej dobroci.

l O f f l B  CZYTELNIKÓW
poleca się dwie rodziny, których nędza i ka
le otwo ojców stwierdzone przez męskie 
To w. św. Wincentego a Paulo w Krakowie. 
Łaskawe datki przyjmuje Admiulstracya 
„Głosu Narodu*. 212 0

82-letnia staruszka
wdowa po weteranie z r. 1883, utrzymująca 
syna i córkę nieuleczalnie ohoryoh, prosi o 
wsparcie. Łaskaw e datkiprzyjmuje admini- 
stracya „Głosu Narodu" pod numerem 523

I
Z A K Ł A D

BRACI

TREMBECKICH
w  Krakowie 

R a k o w ie c k a  I. 7

idom własny) Telefon 462 
‘odejmuje się wykouywa- 
nia w szelkich robót w za

kres teu wchodzących, 
a w szczególności O B J  BO- 
WCOW 1 POMNIKOW, 

tak w miejscu jak 1 na prowiscyl. Po 
leca wielki wybór gotowycL pomników 

z piaskowca marmuru 1 granitu.

Zakład wodoleczniczy
Dr. CHRAMCA

W ZAKOPANEM
Jtwzrty cały rok. Umieszczenie dla 359 osób 
Urządzenie zakładu I łazienek pierwszorzędne 
Tenj przystępne. Od 10 Kor. dziennie wzwyż 

za pokój jednoosobowy z a  trzymani e a .

i Prenumeruj =s
najtańsze ilustrowana czasopismo

Polskie Univsrsumu

Staruszka 89 letnia
bez jakiejkolw iek opieki 1 środków do życia 

prosi o wsparcie 
Łaskaw e datki przyjm uje Adm lnlstracya 

„GŁOSU NARODU* 231 0

F. Bałabuszyński
w Krakowie, ulica Szewska L. 10.
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1 własnego wyrobu. Wodę chinową przerywającą wypadanie włosów przez szybkie 
wzmocnienie cebulek włosowych fi. po K 1. Najlepszą wedę kolońską, flak. pc 
K 2, 1 i 60 hal. Nadzwyczajne mleko wybielające i konserwujące a przez to odmła
dzające skórę po K 120 i dalej. Komp.etue opaski hygleniczue dla pań od K 1.50 
do K 6-—. Perfumy oryg. 1 na wagą. Przybory toaletowe, pasy brzuszue, kompl. wy

prawy dla położnic, wina, koniaki lecznicze poleca najtaniej kobieca

! Droguerya 1 perfumerya H SIKORSKIEJ w Krakowie,
ul. Szp italn a 1. 19. — Zamówienia z prowlncyl zr.łatwia się odwrotnie i sumiennie. 
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Rządowe uprawniona

Cierpienia żołądka
hem oroidy, o b s tru k c ja , liszaje, wyrzuty, rany głębokie. — Bezpłatnie każdego I 
poinformuję kto cierpi na żołądek, niestrawność, nieregularny st-Oae, 
krwi homo-oldy, liszaje, otw arte  rany, zapa'enie etc., ja k  Uczni pacyenei, którzy 
i przez całe lato temi cierpieniami byli obarczeni, pozbyli się tych przykrych cier
pień, szybko I trwale. — Więcej ja k  10009 łislów dziękczynnych i pochwalnych 
posiada. Siostra pielęgniarka K lara,

Wiesbaden, WalkmUhlstrasse 26

Fabryha wód miner, sztucznych I specjał, leczniczych
pod firmą

R. RZRCH I CHUflllRSKl
w Krakowie, ulica św. Gertrudy, I  4.

wyrabia pod kontrolą komisyi Przemysłowej Tow. Lekarskiego krafc. aoloooae
przez toż Towarzrstwo

■O D Y IK BK R RU łE SZTUCZKĘ
odpowiadające składem ohouiicznjm wodom;

BHifishlel, EfessIifiblcpsItiBl, Selfersliisf, Wity, Romcurg,
tudzież specyalne lecznicze ja k : litową, bromową, jodową, -ielazistą, kwaśną, 
oraz inne wody mineralne z przepisu prof. Jcu«;i>śki(rgo. Sprzedaż cząst

kowa w aptekach i drogueryach. — Cenniki na żądanie darmo.

Ponad 1000 ilusiracyl rocznie
Prenumerata rocznie wynosi K. 5. półrooa. 2-60 
Adres Redakcyi I Adminisłracyi: Lwów, 

n. Lenartowicza 1. 9.

Spólnika
wybitnie solidnego, inteligentnego I zdolnego 
speoyalnie do prowadzenia w Krakowie 
wielkim, binra pośrednictwa »  interesach 
poszukuje się. — Zgłoszenia do 20 marca 
pod „Agencya pr. K-aków* post. rest. za 

kwitem inseratowym.

i  irittai
z dobremi świadectwami znająca się na ku
chni i gospodarstwie posznknje posady 
u wdowca lub na Plebanii ed 1 kwietnia. 

Zgłoszenia nL Św. Jan a  L. 26 I p.
K. Strój ek ćua K. K.

Za 6 kor.
beczułka 6 kg. brntto znakomitej BRYNDZY 
DESERO W EJ wysyła za zaliczką, fabryczny 
skład serów Braci Rolnlckich, Kraków Wie
lopole 7/M. — Cenniki różnych ssfów na żą

danie darmo i opłatnlei 366 59-2

Zarząd pasieki
Ant, Kraińskiego w Jederznnach
obok Czortkowa, wysyła 5-kilowycb b la -

■zankach, w szystko op latała ,

prawdziwy miód lipcowy wceuie 7 kor. SOhaL. 
a wyborny mfód lip.-owy w cenie 8 soron. 
Wysyła również a  lody pitne wyszczegól-

■>» UUhU T«yottfv. uoL, tak atulow,
telański, królewski i miody pitne owocowe 
jak  Borówozak Maliniak, Dereni&k. Wiśniak, 
W inogron'ak, OżynlaL i. t. d. w 5-oio k ł o 
wych blaszaukaćb, wszystko oplatnle, w ce
nach od 6 kor 40 hal. do .6 kor. 70 hal. 

Cenniki na: żądanie franko. 340J

L . ~  V 1912

G. k. Byrskeya kolei państwowych w Krakowie.

WYCIĄG
z rozkładu Jazdy ważnego od ! października 1912.

Odjazd z  Krakowa- Przyjazd do Krakowa.
12.01 w nocy, p. oseb. Nr. 47, do Nowego 

Sącza. Połączenia: do Oświęcimia, Żywca, 
Zwardonia, Zakopanego, Stróż, Nowego 
Zagórza, Sambora, Stryja.

12*20 w nocy, p. osob. Nr. l t  do Podwoio- 
ciyek Połączenia: do No rego Sącza, Kry
nicy, Orłowa, Tarnobrzega, Sokala, Sam
bora, Stryja, Brodów, Potutor, Husiatyna, 
Kopyczyniec, Grzymałowa.

12 50 w nocy, p. posp. Nr. 8 do Wiednia, 
Połączenia: do Opawy, Pragi, Karlsbadu 
Wrocławia i Berlina.

3-14 w nooy, p. posp. Nr. 7 do Czerniowieo. 
Połączenia: do Szczncina, Tarnobrzega,
Bełżca, Sokala, Sambora, Chyrowa, Stryja, 
Husiatyna, Itzknn, Jass , Bukaresztu.

3-B5 w nocy, f .  posp. Nr. 10 do Wiednia. 
Połączenia: do Warszawy, Cieszyna, W ro
cławia Berlina, Opawy, Berna, Karlsbadu, 
Pragi.

4*20 rano p.esob. Nr. 31 do Oświęcimia przez 
Podgórze-Płaszćw. Połączenia: do Wado- 
wio przez Spytkowice.

5-30 rano, p. osob. Nr, 20 do Wiednia Po
łączenia: do Wrocławia i Berlina przez 
Trzebinię.

5*45 rano, p. posp. Nr. 3 do Podwołoczysk, 
Stanisławowa, Iekan. Połączenia: do Szczu
cina, Nowego Sącza, Krynicy, Stróż, Or-

6*62 rano p. posp. Nr 2 do Wiednia. Połą
czenia: do Wrocławia i Berlina przez Trze
binię, Cieszyna, Koszyc, Opawy, Berna, 
Ołomuńca, Pragi.

7 60 rano, p. osob, Nr. 16 4o Podwołoczysk. 
Połączenia: do Szezucina, Rozwadowa, Nad- 
brzezia, Bełżca, Sambora, Stryja, Stanisła
wowa, Brodów, Kijowa, Odessy.

8*15 rano, p. osob. Nr. 6211 do Kocmyrzowa 
i Mogiły.

8*36 rano, p. osob. Nr. 411 de Wieliczki.
9-05 rano, p. osob. Nr. 41 do Nowego Za

górza, Sambora, Stry ja przez Podgórze- 
płaszów. Połączenia: do Wadowic i Bielska 
przez Kalwaryę^ do Żywca, Zwardonia, 
Gorlic, Borysławia, Tnstanowlc, Stanisła
wowa, Tarnopola.

9*30 rano, p. osob. Nr. 18 do Brzeclawy (Lnn- 
denburga), do Gliwic, Wrocławia. Cieszyna, 
Opawy, Bem a, Warszawy.

10.45 rano, p. osob. Nr. 13 do Podwołoozysk 
i Ickan. Połączenia: do Nowego Sącza, 
Orłowa, Tarnobrzega- Jasła , Dynowa, 
Sekala, Chyrowa, Sambora, Stanisła
wowa, Potntor, Kopyczyniec, Zbaraża.

1*15 po poł., p osob. Nr. 33 do Snchy, Oświę 
cimią przez Podgórze Płaszów. Połączenia: 
do Wadowic i Bielska przez Kalwarye.

1*30 po poł., p. mlesz., Nr. 461 do Wieliczki.
1*42 po poi., p. osob Nr. 6213 do Kocmy

rzowa i Mogiły.
1-67 pt> poi., p. osob. Nr. 14 do Wiednia- 

do Wrocławia, Berlina, Opawy.
2 33 po poł., p. posp, Nr. 6 do Wiednia. Po

łączenie.* do Wrocławia, Berlina, Pragi, 
Karlsbadu.

2-51 po poł., p. posp. Nr. 5 do Lwowa, w  
łączenia: do Szczucina, Nowego Sącza, Roz
wadowa. Jasła , Dynowa Sokala, Chyrowa 
Sambora, Stryja.

3-00 po poł., p. osob. Nr. 25 do Tamowa. 
Połączenia: do Szczucina, Stróż, Jasła , No
wego Sącza ,

3*45 po poł., p. osob. Nr. 49 do Zakopanego.
6*40 po poł., p. osob. Nr. 27 do Rzeszowa. 

Połączenia: do Stróż, Nowego Sącza, Jasła,
6*00 wieczór, p. osob. Nr. 116 do Oświęcimia,
6*45 więczór, p. osob. Nr 16 do Wiednia. 

Połączenia: do Warszawy, Potersbnrga. 
Wrocławia, przez Trzebinię, do Berlina.

6-56 wieczór, p. miesz., Nr. 61V do Tarnowa,
7*40 wieczór, p. miesz. Nr. 483 do Wieliczki,
7 56 wieczór, p. osob. Nr. 46 do Nowego Za 

górza, Chyrowa, Sambora, przez Podgór 
Płaszów. Połączenia: do Oświęcimia, W a
dowic przez Kalwaryę, Żywca, Gorlic, Mezó 
Laborcz, Przemyśla, Stanisławowa, Tarno
pola.

8'00 wieczór, p. ośob. N r.6215do Kocmyrzowa,
8-43 wieczór, p. posp. Nr. 1 do Ickan, Bu- 

karesztn, Konstancy). ^Połączenia: do Chy
rowa, Sambora, Stryja. Konstantynopola 
okrętem.

9*:0 wieczór, p. osob. Nr. 17 do Podwoło- 
ozysk. Połączenia: do Wieliczki, Chyrowa, 
Sambora, Stryja, Jaworowa, Rawy Ruskiej 
Podh&iec, Sianek, Brodów, Husiatyna, 
Czortkowa, Kopyczyniec, Grzymałowa, Ki
jowa, Odessy.

1015 wieczór, p. posp. Nr. 4 do Wiednia 
Połączenia: do Warszawy, Iwanogrodu, 
Petersburga, Wrocławia, Berlina, Opawy, 
Pragi, jtarlsbadu.

10*20 wieczór, p. osob. Nr. 19 do Lwowa, 
Połączenia: do Wieliczki, Ja s ła , Dynowa, 
Chyrowa, Sambora, Stryja, Stanisławowa, 
Jaworowa, Sianek, Sambora, Stojanowa.

10*84 wieczór, p. posp. Nr. 104 do Wiednia,
1!*05 wieczór, p. osob. Nr. 413 do Wieliczki.

11*40 w nocy, p posp. Nr 8 z Czerniowieo 
Połączenia: od Bukaresztu. Jass, Ickan
Delatyna, Husiatyna, Jaworowa, Stojano
wa, S try ja , Sambora, Chyrowa.

3*07 p posp. Nr. 7. z Wiednia. Połączenia • 
z Karlsbadu, Pragi, Ołomuńca, Opawy, Cie
szyna, Wrocławia i Berlina przez Trzebinię. 

1*32 w nocy p, osob. Nr 12 z Podwołoczysk. 
Połączenia: z Odessy, Kijowa,Grzymałowa, 
Zbaraża, Czortkowa, Husiatyna, Potutor, 

Brodów, Stanisławowa, Jaworowa, Stryja, 
Sambora, Chyrowa, Sekala, Jasła, Rozwa
dowa, Nowego Sącza

4-57 rano, p. osob. Nr. 20, ze Lwowa. Połą
czenia: od Stojanowa, Chyrowa, Sambora, 
Stryja.

5*25 rano, p, posp. Nr. 103 z Wiednia.
5-65 rano, p. posp. Nr 3 z Wioduia. Polą- 

nla: c Berlina i Wrocławia przez Bogumin.
-*00 rano, p. osob. Nr. 48 z Nowego Zagórza 

przez Sucbę. Połączen-a z Gorlio, Orłowa, 
Zakopanego.

632  rano, p. posp. Nr. 2 z Ickan. Fołącze- 
nia: z Konstantynopola przez Konstancyę, 
Bukaresztu, Zaleszczyk, Delatyna, Fodba- 
jec , Nowego Zagórza, Chyrowa.

7-20 rano, p. osob. Nr. 15 z Oświęcimia 
7*30 rano, p. osob. Nr. 412 z Wieliczki.
7‘42 t> » t, Nr. 6212 z Kocmyrzowa 

i Mogiły.
7 c6 rano, p. osob. Nr. 32 z Oświęcimia przez 

Podgórze-Płaszów. Połączenia*, z Wadowic 
przez Spytkowice.

318  rano, p. osob. Nr. 118 z Tarnowa Połą
czenia: z Nowego Sącza, Jasła , Stróż.

8*46 rano, p. osob. Nr. 18 z Podwołoozysk. Po
łączenia z Kijowa, Odessy, Gzymałowa, Iwa- 
nia Pustego, Husiatyna, Czortkowa,Zbaraża, 
Brodów, Ickan, Stanisławowa, Rawy ruskiej, 
Podhajeo, Siane, Chyrowa, Nowego Sącza. 

3*48 ran >, p. osob. Nr. 41 z Granicy. Połą
czenia z Warszawy.

9-30 rano, p. osob. Nr. 13 z  Wiednia. Połą 
czenia: z Ołomuńca, Opawy, Cieszyna, 
Bielska, Wróeławia, ~  ’
szawy.

il-20  rano, p. mlesz. Nr. 462 z Wieliczki. 
11*50 ranO, p. osob. nr- 39 z Wiednia.
12*68 rano, p, osob. Nr. 6214 z Kocmyrzowa 

i Mogiły
l  i i  rano, p. osob. Nr. 114 (w niedzielę, 

czwartki i święta) z Tarnowa Połączenia: 
z Nowego Sącza, Szczncina.
23 rano, p. osob. Nr. i4  ze Lwowa. Połą
czenia z Sambora, Stryja, Chyrowa, So
kala, Dymowa, Jasła , Rozwadowa, Nadbrze- 
sis, Nowego Sącza, Stróż, Jasia, Szczucina,

2*05 rano, p, osob. Nr. 44 z Zakopanego 
Połączenia Wadowic i Bielska przez

Kalwaryę.
2*20 po p o ł, Nr. 6 p. posp ze Lwowa. Połą 

czenia: od Jaworowa, Rawy rnskiej, Sta
nisławowa, Chyrowa, Sambora, Stryja

2-45 po poł. p. posp. Nr. 6 z Wiednia. P o
łączenia: z Karlsbadu. Pragi, Ołomuńca 
Opawy.

3*30 po poł. p. osob. Nr. 414 z Wieliczk
4*46 po poi. p, osob. Nr. 42 od Stryja, Sam

bora, Nowego Zagórza przez Suchą Po 
łączenia: z Lawocznego, Borysławia, -u sta
nowić, Gorlic, Orłowa, Zakopanego, Żywca 
Zwardonia, Bielska i Wadowio przez Kal
waryę, Oświęcimia przez Skawinę

4*52 pO poł. p. osob. Nr. 27 z Brzecławy 
(Lundenburga).

5*60 po poł. Nr. 119 z Tarnowa. Połączenia 
z Nowego Sącza, Stróż, Jasła , Szczucina.

6*15 wieczorem p. miesz. Nr. 464 z Wieliczki.
6*26 wieczór, p. osob. Nr. 16 z Podwołoczysk 

Połączenia: z Kijowa, Odessy, Brodów. J a 
worowa, Ickan, Rawy ruskiej, Stryja, Sam 
bora, Chyrowa, Nowego Sącza, Stróż, Ja 
sła, Szczucina.

7*08 wieczór, p. osob. Nr. 6216? Kocmyrzowa.
8*10 p. poBp. Nr. 1 z Wiednia. Połączenia: 

z Karlsbadu, Pragi, Ołomuńca^ Opawy, 
Cieszyna, Berlina, Wrocławia, Bielska.

9*10 wieoz. p. osob. Nr. 34 z Oświęcimia 
Połączenia z Sierszy wodnej, Wadowic.

9*24 wieczór, p. posp. Nr. 4 z Podwołoczysk, 
Połączenia:od Kijowa, Odessy, Grzymało
wa, Potutor, Husiatyna, Czortkowa, Kopy
czyniec, Brodów, Ickan, Rawy ruskiej, 
Podhajec, Sianek, Stryja, Sambora, 
Sokala, Jasła, Rozwadowa, Orłowa, Kry 
nioy, Nowego Sącza, Szczucina.

9*36 wieczór, p. osob. Nr. 19 z W iednia 
Połączenia: z Pragi, Ołomuńca, Opawy.

z Rzeszowa.erlina, Gliwic, W ar- | ^  wieczór. p< OBob. Nr. 24
Połączenia: od Jasła, Rozwadowa, Orłowa, 
Krynicy, Nowege Sącza, Stróż, Nowego 
Zagórza, Szczucina, Wleliozki

11  c5 wieczór, p. osob. Nr. 4-5 z Nowego Są
cza przez Suchę. Połączenia: od Orłowa, 
Zakopanego, Zwardonia, Żywca, Bielska, 
i Wadowic przez Kalwaryę.

11*38 w nocy, p. jposp. Nr. 9 z W iednia 
Połączenia: z Karlsbadu, Progi, Opawy 
Wrocławia i Berlina przez Trzebinię, Mc 
skwy, Petersburga, Warszawy.

KTO CHCE
W  TANI SPOSÓB URZĄDZIĆ SOBIE DOBOROWĄ 
BIBLIOTEKĘ DOMOWĄ NIECH ZAPRENUMERUJE

„Bibliotekę Dzieł 
Wy borowych"

CO T Y D Z I E Ń  K S I Ą Ż K A  ZA 19 I P Ó Ł  KOP .

Nudnych książek nie drukujemy. 
Każda książka Jest zajm ująca.

 ...... . ■ -   li .. 'i.

W  ROKU 1913 MIĘDZY INNEMI DZIEŁAMI W Y JD Ą :

Pamiętnik Bukara, uzupełniający  słynne Pflniigfallii OshocfeiBgft 
CZASY PRUSKIE, w spom n ien ia  J. FALKOWSKIEOO  
PAMIĘTNIK MŁODZIEŃCA z twierdzy kijowskiej Rawity-Gawrońsklego 
PARAFIE POLSKIE NA SYBERYI ks. JOZEFATA ŻYSKARA 
Zjawiska medjumiozne profesora dr J. Oohorowicza.
JAK SIĘ DOCHODZI DO WIELKICH FORTUN Myarsa

Z n ow ości  literackich polskich w y jd ą  dzieła: 
Rodziewiczówny, Zapolskiej, Tetmajera, Perzyrtakiego, Żmijewskiej

I wiele Innych.
R edakcya  posiada w  tece szereg  w sp ó łcz esn y ch  utw orów  tłuma- 
~ " -i..11; i » = » i u czon ych  z literatur obcych. n ■ ■ — ■ i

ŻYW O T I CZYNY 
ks. Józefa  PONIATOWSKIEGO
D m . h I a U a  H s a m l i i m  Całoroczni prenumeratorzy Biblioteki 
u B Z u 1!  w i l l o  P r e m i u m  Dzieł Wyborowych otrzymają tę książkę 
jako premiom bezpł. na wytwornym papierze z ilustraey. w ozdobnej oprawie

Cena prenum eraty  w W arszaw ie kw artaln ie  K. 2*50, z przesyłką 3*15. 
Za oprawę dopłaca się 1 rb. 69 sop.

Redaktor Zdzisia w Dębicki.----------Wydawca Kazimiera Gadomska.
Warszawa, Nowo-Sienna 2 tel 114-30.

KATALOGI ROZSYŁA SIĘ BEZPŁATNIE.

E
Si

3 c ;

KRAKÓW ,
ul. Dunajewskiego I. 6 I.&G. KADEN KRAKÓW,

ul. Dunajewskiego I. 6

T O W A R Z Y S T W O  A K C Y JN E  W  K R A K O W IE
ł«M raln« zastępstwo wszystkich zjednoczonych fabryk ceramicznych w Austryl poleca:

X

x : z
RURY KAMIONKOWE wewnątrz i zewnątrz glazurowane, 
Wraz z wszystkimi częściamifasonowemi, potrzebnemi
do kanaliaacyi w ekczególności: enody, wpusty i stu
dzienki kanałowe. — POSADZKI KAMIONKOWE i Iizy 
fsjanaowe na ś.:fany, — PIECE KAFLOWE deseniowe i 
gładkie w najrozmajtszych kolorach, WAPNO SKALISTE 
z własnych wapienników w Eząsce koło Krakowa, 

1 Glinnej NaWafyi koło Lwowa.

GfPS MURARSKI z własnej f ibryki, w GlinnsJ Nswaryi 
ZAPRAWĘ FASADOWĄ „TeiTabona* z własnej fabryki w 
Krzeszowic»cb, CEMENT PORTLANDZKI, wapno hy
drauliczne murarskie i fasadowe, papę aachową, 
tergazowy, karbolineum dachówki i wszelkft wyroby 
betonowe, FARBY CHEMICZNE 1 ziemne z własnej 

fabryki farb W Krzessowtcaeh

X
Spółki fcomnfidftetrej włatnietełi „Głosu Berodn”. Wydawca i adpewiedalainy redaktor łan Matyasik. Drukarnia , Głosu Narodu" w Krakowie, uL iw, Temasaa L. 86- pod sanądem J* K. Debraańaklege,


